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PISMO POLSKIEJ PARTII ROBOTNICZEJ 


ROK NI 


w strefie angielskiej? — Dlaczego W. Brviania 


nie likwiduje niemieckiego przemysłu wojennego? 


MOSKWA (obsł. wł), Na wczorajszym posiedzeniu „Wielkiej Czwórki”, 
przewodnictwem min. Bidault, w dalszym ciągu toczyła się dyskusja nad sprawą demilitaryzacji Nie 


miec, 


Odpowi adając na przemówienie Mołotowa, wygłoszone na poprzednim posiedzeniu, 
przyznał, iż w strefie brytyjskiej istnieja jeszcze formacje niemieckie, usprawiedliwia jąc ich istnie- 


nie tym, iż są one potrzebne dla 


również tym, iż członkowie Poknisżych formacji są ubrani w mundury korpusu roboczego i pra 
cują pod kierownictwem brytyjczyków. „Zresztą — jest to sprawa mało ważna” 


Odnośnie sprawy formacji wojskowych 
z pośród osób nie niemieckiej narodowo- 
ści min. Bevin dawał w swoim przemó* 
wieniu sprzeczne ze Sobą wyjaśnienia, 
określając ich raz jako wysSiedleficów, 
twierdząc dalej, iż pełnią oni Służbę war 
towniczą, nie zaprzeczając jednak, iż są 
to formacje uzbrojone, 

Przechodząc dó Sprawy. zniszczenia po 
tencjałn wojennego Niemiec, Bevin o$- 
wiadczył, *ż niemożliwe jest ustalić, gdzie 


kończy się przemysł wojenny, -2-gdzie 
zaczyna się Pokojowy» A 
W zakończeniu Bevin uwowiodział 


się przeciwko wystosowaniu przez 4-ch 
ministrów dyrektyw dla Sojuszniczej Ra 
dy Kontroli w sprawie demilitaryzacji 
Niemiec. 

Po przemówieniu min. Bidault, który 
zaproponował powierzenie zasteępcom mi 
nistrów rozpatrzenie sprawy niemieckie- 
go przemysłu wojennego, zabrał głos 
miu. Mołotow. : 

Stwierdzając, iż Bevin w zasadzie nie 
zaprzeczą, iż w strefie brytyjskiej utrzy* 
mywane 5ą niemieckie i nie niemieckie 
formacie wojskowe, Mołotow zapyta1:— 
„Po co one istnieją?“ — Zatruwają one 
tylko atmosierę. Czas najwyższy zlikwi- 
dować te formacie i oczyścić od nich po 
wietrze . 

Dalej Mołotow polemizował z twier- 
dzeniem Bēvina, iż nie można zniszczyć 
potencjału wojennego Niemiec, dopóki 
nie istnieje jedność ekonomiczna Nie- 
miec. 

Delegacja radziecka — oświadczył Mo 


PORTOW WBANARAWOÓWO AWAKE AKAO OOOO WANOEEWOTO AMOK PATMANOW AGGA NOAH AO ODOOAOOCEOG OTOMIN MGM MIOONWWKUOTOOOOWAAMIMAMGNN 


owrót do Pr 


Delegacja rządu czechosłowackiego opuściła Polskę 


ŁÓDZ, CZWARTEK 13 MARCA 1947 RORU 


Bevin przypart 


Po co istnieją niemieckie formacie wojskowe 


wykonania prac związanych z 


łotow — jest za ustanowieniem Jedności 
ekonomicznej Niemiec, ale to nie powin- 
no służyć jako powód do odkładania de- 
militaryzacji j zniszczenia potencjału wo- 
iennego. 

Mołotow ponownie przytoczył cyiręe 
1554 przedsiębiorstw wojennych w stre- 
iie brytyjskiei, z których przestało ist- 
nieć zaledwie 3, podczas gdy w strefie 
radzieckiej zlikwidowano już 676 przed- 
siębiorstw, 

Co dotyczy "prodnkcjt" przemysłowej; 
nie mającej charakteru wojennego; Moto- 
tow podkreślił, iż delegacja radziecka 
już dawno wypowiedziała Się za podnie- 
sieniem poziomu do stopnia, zdolnego 
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które odbyło się pod 


en Mad 


min. Bevin 


rozminowywaniem terenu, jak 


— oświadczył Bevin. w 


zaspokoić potrzeby pokojowe ludności 
jak również dia rozwoju handlu zagrani- 
cznego; pod warunkiem jednak. iż pro- 
dukcja ta będzie odbywać się pod kon- 
trolą sojuszniczą. - 

W zakończeniu Mołotow Ponownie | | j 
podkreślił, potrzebę przyśpieszenia pro- 
cesu demilitaryzacji Niemiec, co leży w MiN. ERNEST BEVIN 
interesie nie tylko ZSRR. ale i wielu in- È 
nych krajów europejskich. 

Po Mółotowiż zabrał głos 'min. Bevin, 
który "oświądczył, iż” zgadza się tia to, hy 
nie uzależniać losu niemieckiego przemy- 
słu wojennego od Sprawy jedności eko- 
nofnicznej Niemiec. Bevin zgodził się rów 
nież na to, by Rada Ministrów załeciła 


w 


Rodzie Sojuszniczej przyśpieszenie de. 
militaryzacji Niemiec. 

Po. przemówieniach min. min: Bidault 
i Marshalla, którzy zgodzili się również 
z końcowymi wnioskami Bevina, posiedze 


nie zostało zamknięte. 


pra ma 


Rada Zastępeów uyskutuje shrawę przyszłej armii austriackiej 


MOSKWA (obsł. wł.) — Wczoraj pod 
przewodnictwem gan. Clarka odbyło Sie 
posiedzenie zastępców ministrów Spraw 
zagranicznych do spraw traktatu poko- 
jowego z Austrią. Na posiedzeniu oma- 
wiano klauzule wojskowe traktatu z Au- 
Strią, dotyczące liczzbności wojsk oraz 
ilości lotnisk wojskowych, znajdujących 
się w Austrii. 

Przedstawiciel radziecki zwrócił nwa- 
gę, iż w Austrii znajduje się obecnie 54 
lotniska wojskowe, których większość 


WARSZAWA (PAP). W dniu 11 bm. [Belgii i Hiszpanii. 


o godz. 9-ej wieczorem z Dworca Głów- 
nego, przybranego barwami polskimi i 
czechosłowackimi, odjechali pociągiem 
specjalnym członkowie delegacji cze- 
chosłowackiej. 

Gości żegnali: Premier Rządu Rzeczy 
pospolitej Polskiej Cyrankiewicz, Wice- 
premier Gomułka i Wicepremier Korzyc 
ki, Marszałek Polski Rola-Żymierski, 
ministrowie: Modzelewski, Osóbka Mo- 
rawski, Rabanowski, Minc, Kaczorow- 
ski, wiceminister Berman, gen, Spychal 
ski, gen. Korczyc, gen. Świerczewski. 
wicemin, gen. Jaroszewicz i inni. 

Korpus Dyplomatyczny reprezento- 
wali ambasadorowie: ZSRR, Francji, 
Rumunii, charges d'Afiaires Stanów 
Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii, Jugo- 
sławii i Turcji, posłowie: Szwecji, Fin- 
landii, Holandii. Szwajcarii, Bułgarii, 


Licznie reprezentowani. byli 
przedstawiciele generalicji WP 


Przy wejściu gości czechosłowackich 
na peron orkiestra kompanii fionorowej 


WP odegrała hymny narodowe: Polski 
i Czechosłowacji, _ Premier Gottwald 


przyjął raport dowódcy Kompanii Ho- 
nofowej, oczy, PREhóWiEM pożeg- 


„Głosu Robotniczego”. 
Kolporterzy, którzy 


| A więc do pracy! 


| zbudowali Niemcy, gdyż w 


również | 


KONKURS SWIATECZNY 


Towarzysze Kolporterzy Fabrycznii Uwaga! 


Okres marcai kwieinia jesi okresem wzmożo- 
nego werbunku prenumerator ów i czytelnik w 


zdobędą w ciagu marca największą ilość 
prenumeratorów otrzymają cenne nagrody na święta, 


lotnisk wojskowych. postanowiono po: 
wierzyć l sprawę komisii ekspertów woj- 
skowych. Uchwalono również zakomuni- 
kować Radzie Sojuszniczej w Wiedniu, 
iż zastęncy ministrów są zaskoczeni fak- 
tem istnienia tak wielkiej ilości lotnisk 
wojskowych w Austrii. 

Następnie zastępcy ministrów przystą- 
pili do dyskusji nad wnioskiem radziec- 
kim, domagajacym się by armia austria" 
cka mogła być uzbrojona wyłacznie w 
broń, wyprodukowana w Austrii. Przed- 
stawiciele Wialkiej Brytanii 1 Stanów 
Zjednoczonych wypowiedzieli się przeci- 
wko wnioskowi radzieckiemu, domaga- 
jąc sie, by Austria mogła sprowadzać 
broń z zagranicy(!). Również w tei spra- 
wie narazie nie osiaznieto porozumienia: 


Pani Roosevelti 


. .. 
w sprawie Grecji 

NOWY JORK PAP. — Na konferencji 
prasowej, zorganizowani „w San Fran- 
cisco pani Roosevelt wystapiła ostro Prze 
ciwko zastąpieniu wojsk brytyjskich 
w Grecii wojskami amerykańskimi. 

Pani Roosevelt oświadczyła, ża spra- 
wa Grecji należy wyłacznie do kompeten 
cii ONZ. 


roku 1958 by 
ło tam tylko 9 lotnisk wojskowych. Do- 
tychczas zdemtobilizowano zaledwie 18 
lotnisk. Zdaniem delegata ZSRR, 51 lot- 
niska to za dużo dla Anstrii, która wed- 
ług uzgodnionego pi nktu traktatu bgdzie 
miała prawo posiadać tylko 90 samio- 
tów. 

Że względu na to, iż przedstawiciele 
Wielkiej Brytanii i Stanów Zjednoczo- 
nych byli przeciwni włączenia do trakta 
tu z Austrią punktu, określającego ilość 


|| 


naine wygłosit Premier Cyrankiewicz. 

Paciąg ruszył w drogę przy dźwię- 
kach hymnu narodowego polskiego. De 
legację odprowadzają do granicy: wice 
minister Spraw Zagranicznych Stanisław 
Leszczycki, Szef Wydz. Zagranicznego 
WP ppłk. Paszkowski oraz poseł Repub- 
liki Czechosłowackiej w Warszawie, Hej 
ret. 


— 


Proces faszystów 
: - D 
włoskich 

RZYM PAP. — Przed trybunałem we 
Florencji roznaczął Się proces 10 katów 
z taszystowskiej gwardii narodowej, od 
powiedziałnych za zamordowanie 33 05 
bywate!i wlioskich. 

Proces ich, który rozpoczął Się w miej 
scowości Vercelli został przerw: any „YSKU 
tsk groźnej postawy miejscowej udno; 
ści wobec. oskarżonych. 
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Cyniczne wynurzenia Rudolfa Hcessa przed Trybunałem Sprawiedliwości 
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zący zadajs mu pytanie: Czy oskarżo- 


ny zrozumiał akt oskarżenia i czy przy*| miesięcznie. Brylanty, biż 


znaję się do zarzucanych mu czynów. 
Hoess odpowiada 


w Oświęcimiu. Dokładna ich liczbe 
sedin tylko, człowi iek — ref. Einbach Ww 
Gtównym Urzędzie Gestapo w Berlinie. 


W dalszym ciągu zeznań Hoess oświad 


za, iż w r, 1940 powierzono nu ntworze- 
nie obozu w Oświecimiu. W 1941 r. Him- 
ler osobiście przybył do obozu i polęcił 
go rozbudować tak, bv mógł pomieścić 
05 tysięcy więźniów 4 200 tysięcy jeńców 
wojennych. 

Wiosną 1942 r. powstał obóz kobiecy 
w Brzezinkach. 

_Na dalsze pytanie przewodniczącego, 
floess przedstawia organizację władz 0- 


bozewych i warunki życia więźniów — 
aia orne baraki, głodowe rację żywno- 
we, morderczy system pracy i kar. 


Na pytanie proktiratora — jakie | 


mniemanie Hitlera 9 celu obozów koncen | 
tracyji tych, Hoess odpowiada, że przed | 
wojną obozy koncentracyjne miały za za 
danie zabezpieczyć państwo przeciwko 


lego wrogom, natomiast już w pierw- 
szych dniach wojny obozy koncentracyjne 
stały się miejscem gdzie wykonywano 
kary śmierci, Istniał tajny rozkaz mobi- 
lizacyjny dla obozów, w myśl którego, | 
wszystkie egzękucje zarządzonz przez 
Himmlera miały być wykonywane tylko 
w obozach koncentracyjnych. 

AW. Oświęcimiu wydano rozkaz zabija- 
nia wszystkich niemowląt tam zrodzo-! 
nych oraz przerywania ciąży. 

Prokurator Cyprian: co może oskar- 


Żony powiedzieć o swojei rozmowie z 
Fimmlerem na temat VWernichtungsak- 
tion? (akcja wyniszczenia). Oskarżony: 
Late m 1941 r. wezwał mnie Himinler do 
Berlina i oświadczył, że Hitler rozkazał, 
by CA ŻY dowska została nareszcie 
ro anã. Pow inno to pr zeprowadzi IĆ 
|= 


SI, "Poni eważ istnieją ce miejsca zniszcze 
a 8ą niewystarczająca, obrano Oświęr 
cim jako -złó wne miejsce zagłady, 

Hoess otrzymiał polecenie zachować ten 
rozkaz w najściślejszej tajemnicy, nie 
powinien był zawiadamiać o nim ani swo 
ich 


r) 


przełożonych an; też podwładnych. 
Referent Eichman zawiadomił Hoessa, 


że do Oświęcimia ma przybyć od 6 do 7 
milionów ludzi ze wszystkich krajów E% 
ropy. Dotąd Żydzi byli rozstrzeliwani 
ib uśmiercani gazami spalinowymi. w 
(rytych samochodach ciężarowych. Spo- 
ób ten nie był wystarczajacy. Należało 
wynaleźć środki bardziej skuteczne. 
Miał to być zaz, który uchroniłby pro- 
wadzenie akcji przed różnymi „nawalan 
kamit — jak się wyraził Fichman. Pier- 
wsza partia zagazowanych to byli jeńcy 
rosyjscy. Użyto do tego celu gazu o na- 
ie „Cyklon B“, W Oświęcimiu istniał 
duży zapas tego gazu przysłany przez 
pewną firmę flamburga. Pewna część 
Oświecimia była wysłana do 


ch raze s go 


personelu 
iamburga celem przeszkolenia w uży- 
waniu gazu. 

Następnie Hoess opisuje sposób, w ja- 
ki dokonywano zgazowania. Przy zasto8o- 
W ani i w szystkich komór gazowych moż- 
na było zagazować w ciągu doby 10 ty- 
siecy osób, 

Co do palenia ciał, Hoes$ wyjaśnia, Ż 
krematoria mogły spalić w ciągu doby 
2 tyslace zwłok. Resztę paiono w wielkich 
>wach na wolnym powietrzu. Prokura- 

A Himmler był w Oświecimiu przy | 
ji azowania i palenia? Oskarżony: 
b 7 roku 1944, Był obecny Podczas ca- 
łej akcji od chwili rozbierania się więź- 
niów aż do spalenia zwłok. Nie powie- 
dział przy tym ani słowa. Hoess wyjaśnia 
dalej, że ludzie nie wiedzieli o tym, że I- 
dą do komór gazowych, był jednak wy- 
padek, że transport więźniów z Bergen- 
Belsen wiedział, co go czeka, Więźniowie 

| urządzli bunt, Bunt ten pod osobistym 
kierownictt Hoessa zosta? stłumiony. 


ro 
tor: 


am 


W „dalszym ciągu prokurator zadaje o- | 


pytania dotyczą 
zę bów, obcinania włosów i 
ènia. Hoess opowiada, 
że po wyjęciu zwłok z komór gazowych. 
wyrywano złote zê obcinano włosy 
zarówno kobiętom jak i me żczyżnom o- 
zal bieraio biżuterię i kosztow ności, 
ri dY 7 wę zyStk:2 RA przedm iotv. 

więźniowie. 


ce wyrywa- 


onńfiskowańia 
> 
Jv, 


raz 
JAK 


które posiadali 


WARSZAWA (obsł. wł.) — Przy atapi | przelanie 
do przesłuchania Hoessa przəwodní- 


iż jest odpowiedział | nie. Co pewien czas 
ny za Śmierć wszystkich, Are Rai 
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w sztaby go wielkości cegły. 
Tdkich złotych cegieł wysyłano z Oświa 
cimia do Banku Rzeszy w Berlinie 3 — 4 
teria į zegarki 

i ładowane w skrzy- 
5.tonowy samochód 
skrzynie do Berli- 


bywających do Oświęcimia. Hoess stwier 
dza, że w latach 1948 i 1944 było naiwię- 
ksze nasilenie więźniów. Żydów z Wę: 
gier przywieziono 400 tysiecy. Cyfry Ży 
dów przywiezionych z inmych krajów są 
następujace: Słowacja: 90 tysiecy, 
Generalna Gubernia i obszar górnoślaski 
— 250 tysigcy, Niemcy 4 Czechy — 100 
tysiecy, Francja — 110 tysięcy, 


były segregowane 


ciężarowy odwoził te 


na, 


Przedmioty codziennego użytku były 


Holandia | 


mówi dalej — SS-mani byli specialnie 
szkoleni, by nie mieć żadnych uczuć lito 
ści. Musieli być wobec więźniów brutal» 
ni 1 bezwzględni, Jeżeli któryś SS-man © 
kazał odruch litości, był degradowany; 
otrzy mywał 2 5 kijów i był przekazywa* 
ny do obozu, na czas”nieokreślony. 

Na pytanie prokuratora, kto miał pra- 
wo zabijać w obozie. Hoess oświadcza, 


wagonami wysyłane do Rzeszy i rozdzie- | — 95 tysięcy, Belzia 20 tysięcy, Grecja że prawo to posiadał wydział polityczny, 
lane pomiedzy ludność niamiecką. — 65 tysięcy. bedący ekspozyturą Gestapo. 
Prokurator: czy oskarżony wie, co się| Hoess ocenia ogólna cytre zamordowa-| Przed sądem stalą dwaj Świadkowie, 
stało z kosztownoś i nych w Oświęcimiu na 2 i pół do 8 milio | Norwedzy. Pani Kirsten Brunwali prze- 
| Oskarżony: tak jest. P Przedmi iot naj- | uów ludzi. Do roku 1 12 przeważali w a-| Szła przez obóz w Ravensbrueck, przez 
| cenniejsze spośród (dęta Oh przez | bozie Żydzi. Później najwiekszą liczbę | Majdanek, wreszcie dostaję się da Oświę 


specjalny oddzi ał Banku Rzeszy, były za 
mieniane w Szwaicarii na dewizy. 
Hoess dodaje, trudno ustalić, ile tą 


więźniów stanowi Polacy. 

Oświęcim pomyślany był iako najwię* 
kszy obóz eksterminacyjny w Europie. 
drogą uzyskano, bowiem Bank Rzeszy Prokurator: czy oskarżony uważał, że 
nie czynił w tym względzie żadnych pu-|to tępienie ludzi jest zgodna z sumie- 
blikacji. | niem? 

Następnie prokurator zadaje oskarżonzj Oskarżony: nie 
mu Pytanie dotyczące transportów przy-l tym. Wypełniałem 


zę 


za 


stanawiałem sie 
rozkazy. Zresztą 


3 


cimia. 

Następny świadek Kai Heilberg, stu- 
dent z Oslo, opisuje eksperymenty lekar- 
skie dokonywane na wieźniach, Zastrzy 
kiwano im nafte ze skutkiem śmiertelnym 
Chorym na tyfus zastrzykiwano mocz, 
co powodowało śmierć. Na kobietach do- 
konvwano prób sztucznego zapła lniania, 
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Poglądy przyjaciela / Amdersów 


Gdyby Churchill Churchill był u władzy... 


ih Prp 
wysiedliiby wsz 
ŁONDYN tobst. wł): W trzecim dniu zy: 
czącej się w Izbie Gmin deboty nad ‘polityką | 
rządu Atilea Zobreł głos przywódca opozycji 
Churchill, który BARDZO OSTRO ATAKOWĄŁ 


Krytykujac politykę 
Churchill twierdził iè zamiast uczyć Niemiów 
nienawiści do hifleryzmu władz 
Eryiyjskich pobudzoją w nich nienawiść do 
Anglików. Dalej Churchill zarzucił rządowi, iż 
NICZNEJ RZĄDU, |iego potyka w !ndiach i Palestynie wykazy- 
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Polska zakupiła w Ameryce 


18 tys. ton pszenicy'i 11 tys. ton mąki pszennej 


WARSZAWA (PAP). Polska delega- wadzone są rokowania z Kanadą o za- 
cja w Waszyngtonie, w skład kti órej kup poważniejszych partii żyta. Zaryso* 
wchodzą przedstawiciele Ministerstwa wują się również możliwości dokonania 
Aprowizacji i Handlu, zakupiła za wolne zakupu zboża”w Afgentyf€. 
dewizy” 18 tys. ton pszenicy konsumpcyj | W- Argemtyfiie przebywa obecnie" pol- 


pan R A aj pazennej, żel |ska delegacja, która prowadzi rokowa- 


zostaną .dostarczone Polsce w kwietniu 
br. Pertraktacje o zakup gatych partii nia o zawarcie traktatu handlowego, któ 
Polsce sprowadzanie arty- 


zboża są w toku. Obok dokonywanych |ry umożliwi 
zakupów w Stanach Z dnoszonych pro kułów żywnościowych z tego kraju. 


poczyn onia 


BRUKSELA PAP. Rząd belgijski podał się 
do dymisji z powodu nieporozumień w łonie 
gabinetu w sprawie kontroli cen. W środę 
rano premier belgijski Camille Huysman 
wręczył regentowi dymisję całego rządu a| się we wtorek do dymisji, gdyż nie zga- 
posiedzenie parlamentu zostało odroczone, dzali się z polityką ministrów liberałów w 
sine die. Rząd koalicyjny Huysmana pozo-| sprawie kontroli cen, 


stawał u władzy od 3 sierpnia ub. roku. 4 a) 
nistrów komunistycznych: minister zdrowia 
Marteux, pracy Borremans, aprowizacji Lal- 
mand i odbudowy narodowej Terfve podali 


| ków Churchill oświadczył: 


( 


Dymisja rządu belgijskiego: 


ystkich Polaków z Anglii... do Niemiec 


rządu w. Niemczech; ja przed całym światam słabość impsrńum sry 
|” isk1CgO. 


Przechodząc do omówienia sprawy Pula. 
„GDYBYM BYŁ 0 
WŁADY WYSIEDLIŁBYM WSZYSTKICH POŁA. 


| KÓW Z WIELKIEJ: BRYTANII z OSIEDLŁBYM 


ICH W RÓŻNYCH OKOLICACH NIEMIEC 4 
TO JAK NAJDALEJ OD RĄDZIECKIEL $(REFY 
OKUPACYJNEJ. UCZYNIŁBYM TO w 6 MIE. 
SIĘCY PO KAPITULACJI NIEMIEC. 
Podkreślając, iż konserwatyści nie pragną 
utworzenia rządu koalicyjnego, albowiem nie 
zazdroszczą ministrom ich stanowisk, dążą na. 
tomiast do skłonienia rządu do wejścia na 
„właściwą” drogę, Churchill zakończył swoja 
przemówienie wniesieniem wniosku o . WYRA. 
ENIE VOTUA | GUEGTKOLGCOŁ  DZADOLWŁ 
ĄTLŁEE. DEBATA TRWA! 
OWO OOOO LLU 
Pogrzeb śp. Jana Szczyrka 
WARSZAWA PAP. W dniu 12 bm. o godt. 
11-ej rano po nabożeństwie żałobnym w koś- 
ciels Karola Boromeusza na Powązkach na- 
stąpiło wyprowadzenie na miejscowy cmen- 
tarz zwłok zmarłego członka Rady Naczelnej 


PPS i posła na Sejm Ustawodawczy śp. Jana 
Szcżyrka. 


Paczki żywnościowe tila Niemców 

NOWY JORK PAP, Podano do wiadqmości, 
że wciągu stycznia i lutego br. obywatele 
amerykańscy wysłali do Niemiec 2-1 pół mil: 
iona paczek żywnościowych. Od chwili do- 
puszczenia ruchu pocztowego z Niemcami, 
ilość paczek wysłanych ze Stanów Zjedno- 
czonych do Niemiec przekroczyła 6 milionów. 


Jarostaw Hasek 


ii il 


podczas wojny światowej 


(Przekład Pawła Hulki-Laskowskiego) 


ZNAKI 


— Ach ty, zafajdane świńska ban- |conym knotem kopciła i dawała za- 
|do == krzycz ał na dziedzińcu — nau- | ledwie tyle światła, że major do- 
|czyłbym ja was moresu, garwykcie strzegł przebudzonego Szwejka, który 
| mi oddali kluczel ' | cierpliwie czekał stojąc na BazkibóŹ 

— Posłusznie melduję — odpow'e: | | koło pryczy, co to będzie z tej nocnej 
dzaił sierżant — że jestem obowiąza”| W.ZY!Y: è 
ny zamknąć pana majora razem z de- Szwejk przypomniał sobie, że najle- | 
likwentem i dla bezpieczeństwa pań- pisi F gad apis majorowi R 

z z PPE a 2 EDC, ä ort i z raźną służbistością zawołał: 
skiego postawić przy drzwiach war- p a 

| 


| M s — Posłusznie melduję, panie majo- 
townika. Gdy pan major będzie chciał |rze, ieden aresztowany szeregowiec, 
KS raczy zapukać do drzwi. 


a poza tym nic się nie. stało. 
— Ty głuptasku jeden — rzekł mać 


Major zapomniał nagle po co 
jor -- ty pawianie, wielbłądzie, my- | przyszedł, więc rzekł tylko: 
lisz może, że ja się boję głupiego 


apii at „żebyś mi miał przystawiać 
| straż, gdy go będę przesłuchiwał? Do- 
| nnerwetter Sakrament, zamknijcie 


mnie w jego celi i wynoście się na 
|zbity łeb! 
| 


towanego szeregowca? 

— Posłusznie melduję, panie majo- 
rze, że to ja nim jestem — dumnie od- 
PO Szwejk. 

Ale major nie przyjął do wiadomo- 


pana generała dokanywały w jego 


| mózgu ostatecznej reakcji. Ziewnął 
| straszliwie, że każdy cywil przy 
takim ziewnięciu byłby sobie wy- 
wichnął szczękę. U majora owo zie- 
wnięcie przerzuciło się jakimś osobli- 
|wym skojarzeniem w te ośrodki móz- 
gu, w których człowieczeństwo prze- 
chowuje dar śpiewu. Zwalił się z mi- 
ła swobodą na pryczę Szwejka i gło 
sem, jaki wydaje poderżnięte prosię, 
zdczął śpiewać: 


O Tannenbaum! O Tannenbaum, 
wie schön sind deine Blditter] 


Powtórzył to kilka razy, wplątując 
¡do słów pieśni niezrozumiałe skrzeki. 
Następnie przewrócił się na wznak 
niby mały niedźwiadek, skulił się 
i natychmiast zaczął chrapać. 
| — Pumie majorze — budził go 
Szwejk — posłusznie melduję, że pa- 


tu | na oblezą wszy. 


Ale nie zdało się to na nic. Major 


— Spocznij! Gdzie masz tego aresz-|spał jak zabity. Szwejk spojrzał na 


niego okiem tkliwym i rzekł, 
— No to śpij ty pijanico; 


Przykrył śpiącego płaszczem, a póź- 
niej położył się koło niego i tak ich, 


W niszy nad drzwiami w okratowa- ści tej odpowiedzi, bo wino i likiery | przytulonych do siebie, rano znaleźli 
Złoto było nej latarni lampka naftowa z przykrę- 
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Tego jeszcze nie bylo 

Przyzwyczailiśmy się już potrosze do 
różnych cudów i osobliwości, których wi 
downią są zachodnie strefy okupacyjne. 
Słyszymy, jak to po ulicach miast nie- 
mmieckich maszerują z muzyką i śpiewa- 
mi oddziały b. Wermachtu, w pelnym 
umundurowaniu i pod dowództwem daw 
aych oficerów. Czytamy liczne wiadomo 
sct o b. dygnitarzach hitlerowskich, zaj- 
mujących do dziś wysokie stanowiska w 
niemieckiej administracji, policji, prze- 
myśle. Raz po raz wychodzi na jaw, że 
wybitni ex-hitlerowcy prezydują w... try 
bunałach denazyfikacyjnych. 

Ale nie było chyba jeszcze zdarzenia 
tego rodzaju, o jakim doniosta ostatnio 
jedna z agencyj amerykańskich. Oto pod 
czas obławy ma spiskowców hitlerow- 
skich, którzy zamierzali rozpętać nową 
wojnę światową przy użyciu broni bak- 
teriologicznej, aresztowany został we 
Frankfurcie m. in. niejaki Werner Rolke, 
b. oficer SS. Osobliwością tego areszto- 
wania jest fakt, że ów Rolke był pracow 
nikiem amerykańskiego sztabu okupacyj 
nego, urzędował mianowicie w dziale 
rozrywkowym. 

Rolke kształcił się w Stanach Zjedno- 
czonych i zna dobrze język angielski. 
Tej okoliczności należy niewątpliwie 
przypisać, że udało mu się wślizgnąć do 
sztabu amerykańskiego. A jakie były 
fumkcje pana Rolke?... Oto we Frankfur- 
cie istnieje kasyno oficerskie, przezna- 
czone dla najwyższych dowódców armii 
okupacyjnej. Zadaniem sprytnego SS- 
mana było opracowywanie programu 
rozrywek dla tej elity wojskowej, orga- 
nizowania zabaw, przedstawień itp. Z tej 
racji Rolke nawiązał bliskie słosunki z 
amerykańskimi generałami i pułkowni- 
kami, obracał się wśród ich rodzin, a 
dzięki termu zbierał wiele pożytecznych 
dla siebie i swych kamratów wiadomo- 
ści. 

SS-man, jako organizator rozrywek 
dla nudzących się w Niemczech genera- 
łów amervkańskich , to — doprawdy — 
widowisko całkiem osobliwe. Zapewne 
niejeden jeszcze taki RA siędzi w.tym 
czy innym szłabie alianckim — I to nie- 
koniecznie w sztabie rozrywkowym. B. 
SS-mani włażą gdzie mogą, robią co 
chcą, a wszystko ku pożytkowi i chwale 
przyszłej Czwartej Rzeszy, której 
„fiihrer* gdzieś tam przygotowuje się 
już do wyjścia na scenę wydarzeń. 

B. 
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W chwili, gdy każdy dzień przynosi 
dalszą stabilizację naszego życia pań- 
stwowego, a w Moskwie zbierają się 
przedstawiciele wielkiej polityki, aby u- 
stalić na Konferencii Pokojowei dal- 
sze losy pokonanych Niemiec, na odzyska 
nych przez Polskę Ziemiach Zachodnich, 
odbywają się znamienne uroczystości 
nądania na własność roli użytkującym 
ją gospodarzom. 

W ubiegłą niedzielę około 10.000 rolni 
ków otrzymało od państwa akty nada- 
nia, Akt ten, poza stroną czysto formal- 
ną, kryje w sobie głęboką i niezaprze- 
czalną prawdę, że chłop polski obejmu- 
je w wieczyste posiadanie zięmię, która 
choć przez długie wieki oderwana była 
od macieży — polską pozostała ! nigdy 
już pod obce panowanie nie powróci. 

Nad Odrą, Nysą i Baitykiem nie ma 
już prawie Niemców, Musieli odejść i 
oddać obszary zdobyte krwią, żelazem 
i wojenną pożogą. 

UWPULUUUDEUUNIYL UWE TESTATE TTIE 


Uszkodzone paczki 


W końcu stycznia ze statku s/s „„Mór= 
macred* w Gdyni wyładowano 595 wo- 
rów paczkowych z USA zupełnie prze- 
imoczonych w czasie transportu morskie 
go. Zawartość tych paczek, zwłaszcza 
żywność, uległa albo całkowicie, albo 
też w znacznym stopniu zepsuciu. Do 
odnośnych paczek dołącza urząd Gdynia 
5 protokół e otrzymaniu ich w stanie 
przemoczonym. Jeżeli zawartość po- 
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| Historii fałszować nie wolno, a spra 
|wiedliwości dziejowej musi się słać za- 
dość, Wiedzą o tym dobrze Niemcy 
i zrozumieli to także ich niefortunni opie 
kunowie, usiłujący bezskutecznie ode- 
pchnąć jak najdalej na wschód Słowiań- 
szczyznę. 

Silne i zdecydowane słowa „nie odda- 
my“ rozbrzmiały 'w Warszawie, Mos- 
kwie i Pradze, jak obuchem uderzając 
w knowania międzynarodowej reakcji. 
Jakby w ślad za tym odezwały się głosy 
rozsądku i politycznej mądrości, przemó 
wiła Francja, postępowe koła angiels- 
kiej Labour Party, zabrali głos wybitni 
politycy i uczeni zza oceanu. 

Ostatnio jednobrzmiącym apelem zwró 
cili się do amerykańskiej misji przeby- 
wajączj w Moskwie, obradujący w No- 
wym Jorku czołowi przedstawiciele ru- 
chu postępowego, domagając się w swej 
rezolucji sprawiedliwego i surowego po- 
traktowania Niemiec. Opierając się w 

WUHWUNACANUNUUUUUNKTNYNNUNHUUULNLNEUN 


z USA 


szczególnych paczek uległa zniszczeniu 
kompletnemu, tak, że paczki takie mo- 


głyby w czasie transportu przyczyniać * 


się do zepsucia innych paczek, paczki 
odnośne zostaną w Gdyni komisyjnie 
zniszczone. O uszkodzeniń paczek W 
czasie transportu morskiego zostaną po- 
wiadomieni nadawcy, a to w celu ewon- 
tuatnego wystąpienia „ pretensjami z te- 
go tytułu do zarządu pocztowego USA. 
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jłos zza oceanu 


głównych zarysach na nieprzyjętym 
przez rząd USA planie Morgenthaua, 
postępowi działacze amerykafiscy wśród 
swych dwudziestu postulatów, na jedno 
z czołowych miejsc wysunęli sprawę 
granicy polsko-niemieckiej, żądając za- 
twierdzenia linii Odry i Nysy jako jedy- 
nej gwarantującej trwałe i traine roz- 
wiązanie kwestii niemieckiej. 

Do rezolucji tej przyłączyli się naj. 
wybitniejsi uczeni i intelektualiści ame- 
rykańscy, a podpisy następujące pod nią 
są najlepszym dowodem, że najbardziej 
postępowe i światłe umysły w Stanach 
Zjednoczonych nie widzą innej możliwo 
ści sprawiedliwego pokoju jak przyzna- 
nie Polsce Ziem Odzyskanych. Trudno 
przy tym posądzić działaczy amerykań- 
skich o jakieś uboczne pobudki, Ani pani 
Roosevelt, ani Summer Welles, Einstein, 
Morgenthau czy chociażby Niemiec 
Emil Ludwig nie mogą być w żadnej mie 
rze zaangażowani nucziciowo w sprawę 
|naszych granic, a ich sąd jest opinią bez 
i stronnego obserwatora, który choć nie 
zna z bliska polskiej rzeczywistości, po- 
trafi odnależć właściwe drogi, po któ: 
(rych musi kroczyć nowa historia, aby 
uchronić świat przed kataklizmem. 
| Podczas gdy na Konferencji Pokojo- 
wej w Moskwie ważyć się będą losy 
przyszłych Niemiec, gdy w Warszawie 
zacieśniają się więzy bratniego sojuszu 
z. Czechosłowacją, chłop polski chwyta 
za plug, by w bruzdach zagonów na wła 
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Warsztaty pracy i mieszkania 


znajdzie każdy na ziemiach zachodnich 


Aczkolwiek ł ziemie centralne nasze- 
go kraju wciąż jeszcze cierpią na brak 
fachowców w takich zawodach samodziel 
nych jak: kołodziejstwo, stolarstwo, ko- 

„ walstwo, „Ślusarstwo itp. to-na-Zies 
miach Odzyskanych 


nienia pierwszorzędnej wagi. Urzędy O-|3 szklarzy, jednego elektrotechnika, 2 mu 
siedleńczs w Szczecinie i Wrocławiu | rarzy, 1 malarza, L ślusarza, 1 dekarza, 
przestały do Łódzkiej Izby Rzemieślni-| 2 kowali — kompletne warsztaty pracy 


czej zapotrzebowania na 
samodzielnych  fachowców=osiedleńców: 
do powiatu Myślibórz w Woj. szczeciń- 
skim, znajdzie natychmiastowe zajęcie i 


problem" Braki fa- 
chowców»rzetmieślników urósł do zagad- 


następujących 


| mieszkanie 8-ch kołodziei, dla 


których 


rządzeń warSztatówych ; narzedzi. 


jewództwie wrocławskim jest miejsec dla 
2 kowali, 1 kołodzieją i 2 młynarzy. W 
mieście Jaworowie jest do obieęcia 6 sto- 
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Listy naszych Czuytełraśkcócy 


Czas rozwiązać kwestie mieszkan 


OD REDAKCJI: Zamieszczając niniejszy list 
Redakcja „Głosu Robotniczego” otwiera 
dyskusję w tak ważnej dla ogółu pracu- 
jących sprawie mieszkaniowej. Poglądy 
wyrażone w tej dyskusji — są poglada- 


mi autorów. 
* 


* 

Wobec odczuwanego głodu mieszkanio- 
wego z jednej strony i wyczekiwania inicja- 
tywy prywatnej na lepszą koniunkturę z dru- 
giej, czas by było pomyśleć o racjonalnym 
rozwiqzaniu tego problemu w inny sposób, 
gdyż życie nie czeka, fkcz toczy się swym 
torem naprzód, nie patrząc czy mamy jak i 
gdzie mieszkać. 

Dobrobyt i wygoda ludzi pracy spoczy- 
wa w ręku ich samych. Nikt nam prezentu 
nie zrobi, Wszystko, aczkolwiek wolno, lecz 
się stabilizuje, w jednej tylko kwestii miesz- 
kaniowej z miejsca ruszyć nie możemy. 

Musimy sobie zdać sprawę, że po tak ol- 
brzymich spustoszeniach, poczynionych przez 
najeźdźcę, nie stać państwa oprócz innych 
wydatków jeszcze na odbudowę osiedli i sie- 
dlisk ludzkich, zaś inicjatywa prywatna do- 
tąd, dokąd ma jeszcze warunki ku temu, aby 
kapituł lokować w więcej opłacalne iniere- 


Podziękowanie 


Wszystkim, którzy okazali mi współ- 
czucie w związku ze śmiercią żony Ma- 
rii, oraz tym co wzięli udział w obrzę- 
dzie pogrzebowym, a przede wszystkim 
członkom Stronnictwa Ludowego ZWM 
Wici i Straży Pożarnej z Bąkowej Góry 
składam ta drogą serdeczne podzięko- 
wanie. 


* 


Piotr Szymanek 


entree 


sy hdńdlowe nie przystąpi do budowy do- 
mów i nie stworzy spółek budowlanych. 

A więc problem ten winniśmy my sami 
robotnicy rozwiązać, jako bezpośrednio nas 
dotyczacy. Skoro potrafiliśmy uruchomić war 
sziaty pracy, potrafimy rozwiązać i kwestię 
mieszkaniową. 3 

Jak wykazuje statystyka o ruchu ludno- 
Ści i stosunku budowy mieszkań do tego ru- 
chu, nie posuwamy się wcale, lecz jeszcze 
pozostajemy w tyle i to co raz dalej. 

Wskutek braku mieszkań jest zahamowa- 
ny i przyrost naturalny ludności, tak silnie 
przetrzebionej przsz okupanta. y 

Czynsz, jaki piacimy za zajmowane loka- 
le, żadna miara przyczynić się nie tylko do 
budowy nowych locz nawet do konserwacji 
zajmowanych nie może, 

Dłużej na taki stan rzeczy z założonymi 
rękami patrzeć nio można, gdyż było by to 
niesprzeciwianiem się złu. 

Zważywszy to wszystko. dojść musimy do 


IoAY 


"A 


owa 


wniosku, że tylko szybka akcja ze strony 
kłosy pracującej może nas wyrwać z głodu 
mieszkaniowego. 

Ponosiliśmy ciężary na świadczenia so- 
cjalne i podatki dochodowe i jakoś przetrwa- 
liśmy, Obecnie świadczenia przerzucone zo- 
stały na pracodawcę, zaś podatek znacznie 
zmniejszony lub zupełnie zniesiony. Dlatego 
"też czasowe obciążenie przypuśćmy do 2 
procent otrzymywanych poborów na rzecz 
budownictwa dało by się przeprowadzić bez 
poważniejszego uszczerbku dla mas piacu- 


jących zwłaszcza, że danina ta posłużyła by | 


klasie pracującej na lepsze warunki miesz- 
koniowe i wygody. 

Handel, przemysł, rzemiosło i wolne za- 
wody również ponieść winny ciiarę na rzecz 
budownictwa, stosownie do stopnia zamoż- 
ności. 

Z prolełariackim pozdrowieniem 

A. PILECHI 
Łódź, 11.11.47, ul Radwańska 48—19, 


Imierpeleocje naszych Czytelników 
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Panie Redaktorzel 

W onegdajszym numerze „Głosu” był ar- 
tykuł pt. „Film dla mas”, który przypomniał 
mi pewne bolączki z terenu osiawionej Kino- 
fisacji, Krótko mówiąc, kino na terenie Ło- 
dzi jest ciągle niedostępne dla człowieka 
pracy, W dnl robocze nie ma czasu, a w nie- 
dzielę w żaden sposób nie można się dostać, 
bo ogonki takie, że pożal się Boże. Ja chcia- 
łem się spytać, dlaczego to pracownicy kino- 
wi pracują tylko po 6 godzin, gdy wszyscy 
inni po 8 godzin. Czyby nie można było 
wprowadzić jeszcze jednego seansu w ki. 
nach, a specjalnie w tych gdzie idą filmy o 


seans w kinach 


specjalnym powedzeniu, i czy w niedzielę nie 
można by także zrobić seansu o 12-ej godzi- 
nie, 

Pod adresem Centralnego Zarzadu Kin kie- 
ruję apel, aby zainteresował się aparaturą 
kina „Przedwiośnie”, w okolicy którego mie- 
szkam i tam najczęściej chodzę z całą rodzi- 
ną, — w którym już od miesiąca popsuł się 
głośnik (zła synchronizacja czy jak Bam) — 
i dosłownie przy szumie jaki panuje na sali 
(goście wchodzą po rozpoczęciu secnsn) — 
nic nie można, ani tygodnika ani z filmu 
| zrozumieć, co sz*zególnie jest przykre przy 
i filmach polskich. 

Stały czytelnik „Głosu“ z ut, 
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zarezerwowane Są warsztaty z całkowi- 
tym urządzeniem. cztarech stolarzy oraz 
4-ch. kowali, dla których również zarezer- 
wowane są mieszkania oraz komplety tt- 
W 
mieście Szczecinie czekają na 3 stolarzy, 


i mieszkania. W Botesławowicach, w wo- 


larni warsztat kołodziejski, bednarsk;, 
rymarski, 2 warsztaty blacharskic. kamie- 
niarski, 2 kowalskie i dwa warsztaty 
ślusarskie.  W*m. Kożuchów potrzeba 4 
stolarzy, 5 kowali," 12 ślusarzy, 4 kolo- 


dziei, blacharza, 2" betoniarzy, garbarza, 
zegarmistrza i 2 elektroinstalatorów, W 


m. Lubaniu są wolne :12 stolarni, 2 ślusar- 

| nic, 4 warsztaty szewckie, 9 masarni, 2 
zakłady krawieckie, 2 kołodziejskie, 3 ry- 
marskie. 4 kowalskie, poza tym cały sze- 
reg warsztatów pracy: malarskich, szklar 
skich, piekarskich. W Lubinin czekają 
na stolarzy, Ślusarzy, kołodziei, krawców, 
piekarzy i fryzjerów kompletne urządze- 
nia warsztatowe, Również potrzebni są 
samodzielni rzemieślnicy w m. Świnicy, 
Wałbrzychu, Zgorzelcu, Oleśnicy, Strze- 
linie i w Złotoroi, na których czekają u- 
rządzone warsztaty pracy i wolne miesz- 
kania. 

Prócz wielkiej ilości warsztatów pra- 
cy, czekających na cheltne robocze ręce 
rzemieślnika polskiego, jest na Ziemiach 
Odzyskanych ogrom wolnego miejscą 
pracy w zupełnie lub częściowo urucho- 
mionych fabrykach. 

Przed robotnikiem i rzemieślnikiem 
polskim z terenów centralnych kraju ot- 
wierają się na Ziemiach Odzyskanych 
szerokie perspektywy pracy i dobrego 
bytu. 

Obsadzenie opuszczonych warsztatów 
pracy i osiedlenie niezamieszkałych jesz- 
cze częściowo terenów jest nakazem 
chwili dla każdego robotnika i rzemieślni- 
ka polskiego. (Dz) 
EUREDET R MOON OOO 
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Wieści z kraju 
ZJAZD ZWIĄZKU MIERNICZYCH R. P, 


W auli Akademii Górniczej w Krokowie 
odbyły się obrady zjazdu delegatów Zwiqz- 
ku Mierniczych Rzeczypospolitej Polskiej z 
udzłałem przedstawicieli Zarządu Głównego 
Związku Mierniczyciy Głównego Urzędu Po- 
miarów Kraju, świata naukowego z dzieka- 
nem Wydziału Mierniczego Politechniki Kra- 
kowskiej na czele oraz kilkudziesięciu dele- 
gatów z całego kraju. 

DAR SZEWCÓW GDAŃSKICH DLA UBOGIEJ 
DZIATWY 

Posiępując śladami szewców gdyńskich, 
którzy zaofiarowali poważną ilość obuwia 
dla najbiedniejszych dzieci swego miasta, 
Cech Szewców m. Gdańska uchwalił jedno- 
myślnie obdzielić ubogą dziatwę Gdańska w 
ramach pomocy zimowej obuwiem. 

Każdy członek Cechu zobowiązał się ob- 
arować dziecko skierowane do niego przez 
Koroile| Opiekl lecznej, jedną parą obu- 
wi 


A 


ł 
Spo 


ia 


6tr 4 


ZBĄU| 


Z 


I((Ó 


Miedzież 


a pian trzyletni 


Plan Odbudowy Gospodarczej otwie- 
ra przed młodzieżą polską szerokie moż- 
liwości rozwoju. Starsi z nas pamiętają 
sytuacje młodzieży przed wojną. Bezro- 
bocie młodzieży wiejskiej i miejskiej i 
natdprodukcja inteligencji — to były za- 
gadnienia, którymi musiało żyć ówczes- 
e mlode pokolenie. 

Jakże inaczej wyglądają perspektywy 
młodzieży dziś. 

Bezrobocie młodzieży należy do bez- 
powrotnej przeszłości. Plan 8-letni otwie- 
ra przed nią szerokie możliwości. W okre- 
sie najbliższych trzech lat przemysł pań- 
stwowy zatrudni 824 tysiące nowych pra- 
cowników. Fabryki państwowe zatrud- 
nią wiele tysięcy niewykwalifikowanej 
młodzieży jako uczniów. Młody robotnik 
otrzyma nie tylko pracę ale i możność 
zdobycia kwalifikacji fachowych w sto- 
aunkowo krótkim czasie, Miejsca na mło- 
dych robotników czekają wszędzie: w 
przemyśle włókienniczym j chemicznym, 
górnictwie i komunikacji, spółdzielczości 
i rzemiośle, Młodzież wiejska nie po- 
trzebuje już tworzyć szeregów ludzi zbę- 
dnych na wsi. jak to było przed wojną. 
Znajdzie ziemię na Zachodzie lub zasili 
kadry pracowników, przemysłu. 

„W Polsce Ludowej nie może być rów- 
nież mowy © nadprodukcji inteligencji. 
W 1949 r. jlość studentów będzie o 40 pro- 
cent większa niż w 1988 r. 

Powiększy sie w tej liczbie odsetek 
młodzieży,  nochodzącej z tak zwa- 
nych „nizin spotecznych* — Synów ro- 
botników i chłopów. Zwiększy się rów- 
nież ilość młodych uczniów w szkołach 
średnich | zawodowych. Po ukończeniu 
studiów praca będzie zapewniona dla 
wszystkich. 

Możliwości, jakie daje Plan Trzyłletni 
młodzieży są wielkie. Nie wolno nam za- 
pominać jednak o zadaniach, jakie stawia 
plan przed nami — podnieść produkcję, 
przyczynić się do zwiększenia dobro- 
bytu. 

Będziemy starali się zadania te wy* 
pełnić. Wzmożemy nasz udział w „Wy» 
ścign Pracy*. Będziemy starali się budo- 
wać Nową, Szczęśliwą Polskę, w która 
całej młodzieży zapewniona będzie opie- 
ka i równy start życiowy. IF. 
PENERE E I A WŁ BLI ELI BL LIG OLLI ot U WJ UL ALLY AJ UL LI 
POWSZECHNE WYKŁADY UNIWERSYTECKIE 

W seri} wykładów poświęconych charak- 
ferystyce zawodów t specalności naukowych 
Prof. Dr. MARIAN GROTOWSKI wygłosi odczyt 
oł. FIZYK w niedzielę dnia 16 marca o godz. 
12-ej w auh Uniwersytetu przy ul. Narutowi. 
czo 68. Wstęp wolny. 
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Sport-ca 


Pięć lat okupacji, zniszczenia wojen- 
ne i obozy koncentracyjne nadszarpnęły 
poważnie zdrowie naszej młodzieży. 

Używanie sportu, ruch na świeżym 
powietrzu niewątpliwie  przyczyniłyby 
się do poprawy tego stanu. I dlatego 
„Związek Walki Młodych* rzucił hasło 
umasowienia sportu. „ZWM* oparł swą 
działalność na zupełnie nowych podsta- 
wach. Trzy były zasadnicze punkty tego 
programu. 

1. Umasowienie sportu, 2. Wychowa- 
nie fizyczne całej możliwie młodzieży, 
3. Sport jako czynnik wychowawczy w 
życiu naszej młodzieży, 

Nie „rekordomania”, nie uganianie się 
za starymi wysłużonymi 


przez demokratyczną 
światła. Bierze w 
młodzież polska, 

Wojewódzka Komisja Porozumiewaw- 
cza Organizacji Młodzieżowych, w któ- 
rej skład wchodzą przedstawiciele ZWM, 
OMTUR, ZHP, „Wici“, ZMD powzięła 
szereg tchwał. W uchwałach tych czy- 
tamy m. inn. 

„Aby zadokumentować jedność mło- 
dzieży polskiej w walce o pakój i w pra- 
cy dla zespolenia Ziem Zachodnich z 
Macierzą, organizacje młodzieżowe bę- 
dą organizowały wspólne imprezy i uro- 
czystości związane ze Światowym Ty- 
godniem Młodzieży, uwzględniając Aż 
cjalnie zagadnienia Ziem Odzyskanych. 

Hasłem Światowego Tygodnia Mło- 
dzieży, będzie pomoc dla młodzieży in- 
nych bratnich narodów walczących o 
swoją wolność. 

Wojewódzka Komisja Organizacji Mło 
dzieżowych, postanawia w ramach Świa 
towego Tygodnia Młodzieży, przeprowa 
dzić akcję pomocy walczącej Młodzieży 
Hiszpanii. Mimo, że jesteśmy najbar- 
dziej skrzywdzoną młodzieżą świata, po- 


nim udział również 


Na drodze do jedności młodzieży 


Przegląd prasy młodzieżowej 


W dyskusji nad ustawą amnestyjnq na 
Sejmie Ustawodawczym m. in. zabrał głos w 
Imieniu młodzieży poseł kol, Obrączka prze- 
wodniczący KC. OM TUR. Mowę jego. przy- 
aczamy w wyjotkach za organem centr. OM 
TUR „MŁODZI IDĄ" (nr. 7 z dn. 9 marca), 

Kol. Obrączka mówi o postawie i udziale 
młodzieży w orgamzacjach podziemnych za 
szasów okupacji, o wpływie jaki konspira- 
ja wywarła na tę młodzież. Mówi o tym jak 
często w następstwie tego młodzież ta jest 
podatna teraz na zbrodniczy wpływ elemen- 
tów destrukcyjnych, wyzyskujących jej nie- 
świadomość i dobre intencje. Znajdując się 
przed wojną na marginesie życia społeczno- 
politycznego, nie orientując się! w nim zu- 
pełnie, a w czasie okupacji tumaniona ha- 


słami o „służbie” i „rozkazie”, wierząca śle- | 


oo swym przywódcom, część młodzieży prze- 
szła po wyzwoleniu do konspiracji. Młodzież 
a nie zdawała sobie sprawy z tego, co czyni. 
Nie zdawała sobie sprawy z tego, że wal- 
czy właściwie nie w swoim interesie, a na- 
wet wbrew swołm interesom, że jest popro- 
stu pionkiem w ręku zbankrutowanej kliki po 
Utycznej. $ 

I dlatego należy dać tej części młodzieży 
możność powrotu, dać możność naprawienia 
błędu i cofnięcia się z tej ślepej uliczki, U- 


stawa «mnestyjna będzie wielkim czynni- 
kiem wychowawczym w stosunku do tej mło- 
dzieży i posiada dla niej dużą wagę. W 
związku z tym: 

»« „Przed organizacjami młodzieżowymi 
w Polsce stoją teraz wielkie zadania. Spo- 
wodować, aby amnestia była wykorzysta- 
na przez miodzież jak najszerzej, oraz za- 
danie wychowania i skierowania do kon- 
struktywnej pracy tych wszystkich, którzy 
wyjdą z podziemi 1 więzień. Nie mogą 
oni pozostać obcym ciałem wśród mło- 
dzieży polskiej, ałe muszą ukształtować 
swój światopogląd i wybrać nową drogę, 
po które] będą w”spół z Innymi kroczyć. 

W tym wyborze nowej drogl będzie im 
pomagać poczucie wobody, jakie chara- 
kteryzuje w Polsce odcinek młodzieżowy; 
to, że każdy miody człowiek w Polsce ma 
możność swobodnego wyboru organizacji 
młodzieżowej, w każdej z nich może pra- 
cować twórczo i krystalizować w nich 
swą ideologię. 

„Wierzymy, że ta młodzież błądząca czy 
wahająca się zrozumie jak 7ielkie zna- 
czenie wychow vcze posiada ustrój de- 
mokratyczny, w którym nie ma iotalnych 
organizacji, musztry | zgóry uconej 
ideologii, lecz sama młodzież poprzez 


ROR OG OCZ 


sportowcami, } krutować się będą przyszli polscy żoł- 
{ale szkolenie sportowe całej bez: wyjąt- |nierze — obrońcy naszych granic, przy- 
BIELAWA AWPOPODOTWA DW PRACACH CODY PŁACONE ULIOWYEOPNAWEM TTEA NEOA E A R NADA 


Tydzień młodzieży pod znakiem jedności 


lednomyślne uchwały organizacji młodzieżowych 
Pierwszy tydzień wiosny od 21-go do jmimo straszliwych 
28-go marca jest corocznie obchodzony ;czających 200 miliardów dolarów, 
młodzież całego ; 
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ku młodzieży, w jak najszerszym zakre- 
sie, oraz odmłodzenie sportu. 

Czy „Zryw“ realizuje hasło umąso- 
wienia sportu? bezwzględnie tak, Nie 
jest bowiem klubem sportowym w do- 
słownym tego słowa znaczeniu, ale całą 
organizacją sportową, obejmującą dziś 
w samym tylko województwie -łódzkim 
54 pododdziały. Ambicją zaś naszą jest, 
aby każdy ZWM-owiec - był członkiem 
„Zrywu i niewątpliwie zostanie to w 
krótkim czasie zrealizowane. 

Wychowanie młodzieży, zdrowej, fi- 
zycznie, odpornej na trudy, gotowej do 
walki i pracy — to zagadnienie nie tylko 
sportowe. Przecież z tej młodzieży re- 
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zniszczeń przekTra- 
po: 
mimo wymordowania przeszło. 20 pro- 
cent ludności i mimo to, że mamy prze- 
szło 1,5 miliona wojennych sierot, my 
młodzież wolnej Polski, poczuwamy się 
do solidarności i obowiązku pomocy wal- 
czącej z faszyzmem młodzieży Hiszpa- 
nii. 

Wojewódzka Komisja Porozumiewaw- 
cza w związki z zakończeniem okresu 
tymczasowości i w związku z wielkimi 
zadaniami stojącymi przed narodem i 
przed młodzieżą polską, a wymagający- 
mi skonsolidowanego ' społeczeństwa, 
wzywa całą młodzież do zacieśnienia 
przyjaźni i współpracy. 

omisja Porozumiewawcza wzywa 
wszystkie organizacje terenowe do 
wspólnej, codziennej, twórczej pracy dla 
Polski, na wszystkich odcinkach naszego 
życia społeczno-gospodarczego, do Wy- 
chowania młodzieży w duchu jedności i 
braterstwa, w duchu wałki i pracy, dla 
wspólnego ceiu, dla Polski Ludowej“. 

Wierzymy, że obchód Tygodnia Mło- 
dzieży będzie jeszcze jednym czynni- 
kiem cementującym braterstwa i jedność 
młodzieży polskiej. J. F. 


szukanie nowej twórczej myśli, swo- 
bodny wybór organizacji, _poprzez 
współoddziaływanie ! współdziałanie po- 
szczególnych ruchów młodzieżowych wstę 
puje na drogę świadomej pracy dla kra- 
ju”.. „Okres poamnestyjny, zwiększonej 
pracy na odcinku młodzieżowym musi ze- 
spolić wysiłki wszystkich, którzy czują się | 
za ten odcinek odpowiedzialni”, 

W ostatnim numerzo „Walki Młodych” 
znajdujemy ciekawe oświadczenie Prezy- 
dium Krajowego Komitetu -Demokratyzacji 
Wici. : 


„Uchwała — mówi ono — człerotysięcz- | 
nego Zjazdu Wiciarzy z całej Polski z| 
dnia 4 stycznia 1947 r. skierowana do Za- 
rządu Głównego „Wici” i znana calej pu- 
blicznej opinii Kraju, została w dniu 23 
lutego br. przez grupę działaczy PSL-ow- 
skich w ZG. „Wicł”* odrzucona. Podobnie 
odrzucone zostały propozycje I vicepreze- 
sa ZG „Wici” kol Stefana Ignara, Ii vice- 
prezesa kol, Dyzmy Gałaja, neczelnoga 
redaktora WICI kol. Mieczysława Grade 
i szeregu innych członków Zarządu Głów- 
nego, żądająca wprowadzenia do ZG. 
ZMW. RP. „Wici” pięciu przedstawicieli 
Krajowego Komitetu Demokratyzacji Wi- 
cl 1 usunięcja zeń PSL-owskich wielko- 


rządców. Grupa działaczy PSi-owskich w|. 


kierownictwie wiciowym usiłuje w ten 
spósób zamknąć. Związak Miodzieży Wiejć | 
skiej w opłotkach partyjaych interesów | 
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szli milicjanci — obrońcy porządku i ła: 
du, przyszli pracownicy fizyczni i umy. 
słowi, budujący od nowa nasz kraj. 


Znaczenie wychowawcze sportu jest 
ogromne. Sport wyrabia w nas samo" 
dzielność i odwagę. Sport wytwarza 
poczucie więzi j koleżeństwa, wyrabia 
poczucie godności własnej i szlachetną 
ambicję. Sport wytwarza podstawy ry: 
wałizacji, opartej na sprawiedliwych za- 
łożeniach, a cóż jak nie rywalizacja jest 
motorem naszego życia, odbudowy na- 
szego kraju? Czyż „„Wyścię Pracy“, któ 
ry dał tak poważne wyniki, nie był opar» 
ty na zasadach szlachetnej rywalizacji? 

Widzimy więc na jak twórczych i głę: 
bokich podstawach opiera się działalność 
„Zrywu“. Tym godniejsze jest uwagi, 
że działalność tej organizacji odbywa 
się w bardzo trudnych warunkach mate- 
rialnych. Subwencje w stosunku do po- 
trzeb są minimalne, brak sprzętu kata: 
strofalny, 

Duże niebezpieczeństwo stwarza sy 
stem „kaperowania' zawodników stoso: 
wany przez zasobne i dobrze zaopatrzo- 
ne kluby, które przyciągają lepszych za- 
wodników. 

Mimo tych trudności „Zryw“ rozwija 
się, rośnie. Niemal codziennie napływa: 
ją dziesiątki nowych członków, którzy 
nie bacząc na trudności i braki ćwiczą 
z zapałem. d 

TUNM rozpacnej -wazską akcją prapa. 
gandową na rzecz rozwoju ruchu spor- 
towego wśród młodzieży, apelując rów: 
nocześnie do społeczeństwa o popieranie 
tej akcji. 

W ostatnich dniach miały miejsce wal 
ne zebrania młodzieży w Tomaszowie, 
Kutnie, Aleksandrowie, Opocznie, Łowis 
czu, poświęcone zagadnieniom sporto- 
wym. Wiełu obywateli zobowiązało się 
w tych miejscowościach do stałych skła 
dek miesięcznych na rzecz „Zrywu“, 
Utworzono nowe Zarządy. 

Należy się spodziewać, że akcja ta, 
przyniesie spodziewane rezultaty, że pro 
gram reorganizacji życia sportowego, 
wysunięty przez ZWM zostanie zreali. 
zowany w całej rozciągłości. 


W. G. 


PSL, przeciwstawnych Ludowej Polsce i 
Interesom młodzieży wiejskiej”. 
Sqdzimy, że oświadczenie powyższe žad- 
nych komentarzy nie potrzebuje. 


Szkoda, że ZG. ZMW. RP. „Wici” nie mo: 
że się zdobyć na taki czyn, na jaki zdobył 
się Łódzki Wojowódzki Zarząd „Wici”, który 
w porozumieniu z Wojewódzkim Komitetem 
Demokratyzacji Wici zreorganizował się, u: 
stanawiając nowy Zarząd z postępowym} 
działaczami wiciowymi na czele, 

3-ci numer „Wiciowej Drogi" organu Łódz 
kiego Wojewódzkiego organi ZMW „Wie!” 
przynosi odezwę tego nowego Zarządu do 
Wiciarzy województwa Łódzkiego w której m. 
czytamy: 

„Zgodziliśmy się wspólnie (z Komitetem 
Demokratyzacji „Wici"; że Związek Mło+ 
dzieży Wiejskiej „Wici” winien stanąć 
mocniej w szeregach budowniczych nowe] 
Polski. Zgodziliśmy się wspólnie, że zmie 
nić musimy metody i formy pracy; moc- 
niej związać się wspólpracą z młodzieżą 
organizacji robotniczych. 

Wobec takiej jednomyślności Woje- 
wódzki Komitet Demokrctyzacji Wici zo» 
stał rozwiązany, Tym samym kładzie się 
kres dwutorowości w pracy związkowej w 
naszym województwie, 

Wierzymy głęboko, że porozumienie, |a- 
kie w naszym województwie się dokonało 
będzie hasłem dla innych województw, 

W łódzkim nie ma rozbiciał”„, (t) 
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OBOTNICZY 


Przed wyborami do Rad Zakła 


W 
rodowionėgo rozpoczną się 
wybory do Rad Zakładowych. Po nich 
pójdą zakłady sektora spółdzielczego i 
prywatnego. 

Będzie to masowa kampania wybor- 
eza, która wprowadzi w ruch kilka milio 
nów zorganizowanych robotników i pra- 
cowników umysłowych. 

Fakt wyborów aktualizuje ponownie 
wobec klasy robotniczej problem zna- 
czenia Rad Zakładowych w obecnej sy- 
tuacji, Sprawa jest szeroko dyskutowa- 
na na zebraniach aktywu i w -prasie 
związkowej. Przeprowadza się analizę 
dotychczasowych doświadczeń dwulet- 
niej działalności Rad Zakładowych i wy- 
ciąga się wnioski celem usunięcia uste- 
rek w funkcjonowaniu tego demokra- 
tycznego organu klasy robotniczej, 

Snop światła na tę sprawę rzucają po 
prawki, które Komisja Centralna Związ- 
ków Zawodowych wniosła do dekrętu o 
Radach Zakładowych. 

W jakim kierunku idą te poprawki i 
ĉo one mają na celu? 


niebawem 


Dotychczasowa praktyka wielu Rad 
zakładowych wykrzywiała często ich 


właściwe intencje i doprowadzała nieraz 
do nieporozumień wśród robotników. 
Rady Zakładowe miast być bezpośred- 
nim organem klasy robotniczej wobec 
administracji zakładu, stawały się często 
1e0e) dodatkami do owej administracji, 

Dawało to niejednokrotnie powód do 
uzasadnionych skarg i żalów wśród ro- 
botników, gdyż administracja fabryczna, 
zawalona własnymi troskami, nie zaw- 
sze stała ma wysokości zadania i nie 
zawsze umiała wczuć się w potrzeby r ro: 
botłników, HARAN 

Wprawdzie, państwo nasze jest pań: 
sm ludowym i broni słusznej sprawy 
świata pracy, ale broni jej nie Poprzez 
zastępowania Związków WEN 
a właśnie poprzez współpracę ze Związ- 
kami Zawodowymi w sprawach obrony 
bytu klasy robotniczej. 

Dlatego główna poprawka Komisji 
Centralnej wniesiona do dekretu o Ra- 
dach Zakładowych szła w tym kierunku, 
żeby demokratyczna intencja naszego 
państwa nie została wypaczona, żeby 
znalazła należyte sformułowanie praw- 
ne w przepisach dekretu. 

Szło o ło, aby Rady Zakładowe 
obok mężów zawiania — zostały istotnie 
uznane jako najniższe ogniwa organiza- 
cyjne Związków Zawodowych: na tere- 
nie fabryki. To znaczy, aby w myśl zno- 
welizowanego dekretu Rady Zakładowe 
hierarchicznie podlegały nie Inspektora- 
tom Pracy, a Związkom Zawodowym i 
znajdowały się pod bezpośrednią kon- 
trolą robotników. 

Przyczyni się to bezsprzecznie do 
usunięcia dotychczasowych nieporozu- 
miefi, Zostaną bowiem stworzone właś- 


— 


iabrykach polskiego przemys łu una łciwe 


ramy formalno-organizacyjne dla 
ich usunięcia. 

Nowelizacja dekretu wymagała rów- 
nież częściowej nowelizacji regulaminu 
wyborczego. 

Dotychczasowy regulamin 
możliwość szkodliwych i' niepotrzeb- 
nych walk grupowych między robotni- 
kami. Komisji Centralnej Związków Za- 
wodowych szło o to, żeby regulamin 
stał się przede wszystkim wyrazem gó- 
rujących w klasie robotniczej słusznych 
i zdrowych tendencji  jednolitofronto- 
wych, żeby możliwie eliminował i hamo 
wał właśnie owe momenty walki, które 
są tylko na ręce naszym wrogom. 

Nowy regulamin wyborczy do Rad 
Zakładowych jest wysoce demokratycz- 
ny. Przewiduje on bezpośrednie, równe, 
tajne i proporcjonalnie wybory. Komisja 


stwarzał 


Centralna stoi na stanewisku jednolitej 
listy związkowej przy wyborach do Rad 
i to swoje stanowisko będzie popularyzo 
wała w klasie robotniczej Regulamin 
przewiduje możliwość zgłoszenia rów- 
nież list tzw. „dzikich“. To znaczy, że 
poszczególne grupy robotników mają 
prawo zgłoszenia własnych list kandyda 
tów. Listy stają się prawomocne kiedy 
są zaopatrzone w taką samą liczbę pod- 
pisów jak i lista związkowa. 


Jest to normalny warunek. Umożliwia 


on i listom związkowym i niezwiązko- 
wym równy start, a w zależności od 
otrzymanej liczby głosów każda lista 


uzyska proporcjonalną ilość mandatów. 

Stanowisko naszej partii w wyborach 
do Rad Zakładowych jest jasne: w jedno 
iitym froncie z bratnią naszą Polską Par- 
tią Socjalistyczną, razem z członkami 


razem 2 
szeroką masą bęzpartyjnych ba tników 


innych partii dćmokratycznyci 


pracowników umysłowych, pójdziemy 
do wyborów pod jedynie słusznym has- 
lem zwycięstwa jedności ruchu ząwodo- 
wego i jedności całego świata pracy. 

Nowelizacj a dekretu. o Radach Zakła- 
dowych ari ła już dokonana przez Mi: 
nisterstwo Pracy i Opieki Społecznej. W 
najbliższym czasie oczekuje się również 
nowelizacji regulaminu do powyższego 
dekretu. Po opracowaniu nowego regu- 
laminu zostanie ogłoszony termin wy: 
borów do Rad Zakładowych. 

Kraj niedawno zakończył wielką kam- 
panię wyborczą do parlamentu ogólno: 
państwowego. Rozpoczniemy niebawem 
— na każdej fabrycę i w każdym zakła- 
dzie pracy drugą wielką kampanię 
wyborczą: do parlamentu robotniczego. 
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g życia partiâi 


Scheiblerowcy wybrali nowe władze partyj 


Po wyborach do Sejmu przyszła kolej 
na wybory i do naszych władz partyj- 
nych. We wszystkich fabrykach wre obec 
nie jak w ulu. Wszędzie towarzysze ra- 
dzą: kto jest najuczciwszy, najaktyw- 
niejszy, najlepszy — kogo by najlepiej 
było wybrać do komitetu fabrycznego, 
kogo na konferencję dzielnicową i ogól- 
nomiejską, 

My tu w tym „małym mieście“ daw- 
rego Scheiblera i Grohmana przemyśle- 


|sza konferencja wyborcza. 


[iśmy już te sprawy i w niedzielę 9 mar- 
ca w udekorowanej saii naszego Domu 
Kultury im. Waryńskiego odbyła się na- 
108 naszych 
delegatów przyszło na tę konierencję, 
by omówić nasze bolączki i braki, a prze- 
de wszystkim, by wybrać nasz komitet 
fabryczny, 

Zdawaliśmy sobie sprawę. z tego, że 
komitet ten musi opiekować się naszą 
własnością — fabryką, musi znać i rb- 
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Czytelnicy pis zg 


jeszcze o 8 marca 


Wiele pisano w tym roku o dniu 8 marca, 
Uważam, że nie dość podkreślano, że ten 
dzień międzynarodowego święta zupelnie 
inaczej u nas obchodzono niż dawniej. Nasu- 


nęła mi się ta myśl, gdy patrzyłam na roz- | 


promienione twarze kobiet naszej fabryki 
„ZP. Tkolnia Nr 4” (d Klinge 1 Szulc). 150 
kobiet wokół świątecznie nakrytych i przy- 
strojonych stołów. Wszak my Polki podwój- 
nie się radujemy w dniu 8 marca: zakończe: 
nie wojny 1 zakończenie niewoli sanacyjnej. 


Czy mogłyśmy kledyś marzyć o tym, by 


spokojnie, bez obawy rozpędzenia nas przez | 


granatowych policjantów, zbierać się, wysłu- 
chiwać przemówień, solidaryzować się z pra- 
cującymi kobietami całego świata, oraz.nnuć 
plany na jutro w przeświadczeniu, że ło nie 
są żadne mrzonki, że nasze plany są zgod- 
ne z planami rozwoju całej Polski i że mamy 
poparcie naszego Rządu Demokratycznego. 


Nie wszystkie kobiety Polki rozumieją już 
swoją rolę w dobie obecnej. My, spora już 


rzeszę czionkiń Sp. Ob. Ligi Kobiet, powin- 
nyśmy pracować nad organizowaniem wszyst 
kich kobiet 

Należy nam się pomoc ze strony naszych 
towarzyszy pracy — mężczyzn. Powinni pū- 
miętać o tym, że patriotyzm Polek jest przy- 
słowiowy — musimy tylko w 'odpowiednie 
łożysko go skierować, Wszak nie ma Polki, 
która by nie kochała swego kraju—z tym pa- 
triotyzmiem nawet wróg się kiedyś liczył (kan- 
clerz niemiecki Bismark mówił: bardziej się 
boję kobiet Polek, niż ich wojska). 

Ten aorący patriotyzm plus uświadomie- 
nie zbuduje mocną Polskę Ludowa. 

Za zrozumienie tej prawdy składam tą 
drogą serdeczne podziękowania inicjatorkom 
naszej uroczystości — naszym towarzyszkom 
pracy, które z „niczego” zorganizowały tak 
piekny i pamietny dia nas dzień. Za ten ich 
bezinieresowny trud my odpłacimy budową 
silnej organizacji kobiet. 

P. R. 

„PZJ. Tkalnia Nr 


Robotnica 4" 
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Centrali Zaopatrzenia ku rozwadze 


„Zjednoczone Farbiarnie Pończoch' 
wysłały 24 styczmia br. zamówienie na 
sto jutowych worków, Końcowe zdanie 
korespondencji brzmiało: „Sprawę pro- 
simy traktować jako bardzo pilną.“ 
W Gentrali nie przejęli się tym. Dyrek- 
cja farbiarni otrzymała odpowiedź — z 
Centrali Zaopatrzenia (6-g0 Sierpnia 6), 
25-go lutego! Odpowiedź tylko nie 
worki. 

Centrala krótko zawiadamia, że wor- 
ków w Łodzi nie posiada- i kieruje Dy- 
rekcję do... Częstochowy. Wobec tego 
wysuwa się kilka pytań. 1) Dlaczego 
Centrala Zaopatrzenia tej rady nie udzie 
lila po kilku dniach» 2)W jakim celu 
ściągać worki z Częstochowy jeśli na 
wolnym rynku w Łodzi można je nabyć 
w tej samej cenie, a może i taniej? 

Kierownik farbiarni tow. Haizraj dla 
przekonania nas, że to nie przypadek od 
osobniony, wskazuje na plikę „papierów 
prosząc O przejrzenie. 

Przeglądamy po kolei zamówienia dla 
Centrali Zaopatrzenia, 23 stycznia dyrek 
cja prosi o 5.000 ks soli glauberskiej, 


20 lutego o 5.000 soli skażonej, 21 lute- |cy Centrala Zaopatrzenia 


nie realizuje 


go jeszcze raz kieruje pismo do C.Z. w | najkonieczniejszych zamówień? 


sprawie soli glauberskiej i o 500 kg kwa 
su octowego. Do tych wszystk ich za- 
mówień dopiski: „sprawa b. pilna“ 

„Do dnia dzisiejszego nie otrzymali- 
śmy zamówień żali się kierownik 
techniczny ob. Lewandowski — Centra- 
la Zaopatrzenia nie raczyła nam nawet 
odpowiedzieć co mamy robić. Z braku 
soli gatunek farby jest niższy. Z braku 
kwasu octowego gnije nam mokry to- 
war, którego nie. można odstąpić do fab- 


ryk. Wszyscy ‘po kolei byliśmy już w 
Centrali. Skierowaliśmy nawet do nich 


starego robociarza, który nie chciał nam 
wierzyć, że nie z naszej winy jego ofiar 
na: praca idzie na marne. Poszedł do 
nich z pasją i wrócił z jeszcze większą. 
Panowie z Centrali nie raczyli robo- 
ciarzowi wyjaśnić dlaczego nie realizu- 
ją naszych zamówień. Odprawili go krót 
ko: „mamy ważną konferencję”. 
Powtórzymy tylko pytanie robocia- 
rza, który wrócił z tą odpowiedzią: Po co 
tyle konierencji jeśli przez kilka miesię: 


i niem, 


| 


pa 


A może z powodu nawalu konferencji 
zapomina się o najważniejszym: © za- 
opatrzeniu przedsiębiorstw? 


Zjędnoczone Farbiarnie Poficzoch ma 
ja maleńką załogę, która w swoim za- 
kresie cudów dokonuje. Znajdują się 
tam dwaj starzy robotnicy - bohaterzy 
pracy, którzy regularnie wypełniają po- 
dwójną normę. Są to tow. tow. Stro- 
szein Adolf i Tokarz Antoni. Poza pracą 
zawodową, którą wykonują z zamiłowa 
nie ich absolutnie nie interesuje. 

„Właśnie dla tych robotników — 
twierdzi dyrektor adm. handlowy ob. Ko 
walski — byłoby największą nagrodą, 
gdyby nareszcie Centrala Zaopatrzenia 
odezwała się do nas. Robotnicy chcieliby 
pracować normalnie. i 

Załoga: robotnicza „Zjednoczonych 
Farbiarń' czeka na odpowiedź, 

B. 


zumieć bolączki robotnika oraz potrzeby 

trudności naszego państwa. Zdawalłś. 
my sobie sprawę z tego, że jaki będzie- 
my mieli Komitet, tak też będzie wyglą- 
dała nasza produkcja, usuwanie braków 


technicznych oraz przyszła praca na- 
szych kół. 
Stwierdziiiśmy, że osiavnięcia nasze 


za rok ubiegły są poważne liczba człon 
ków partii wzrosła z 304 yczniu ub. 
r. na 1.243 czyli czterokrotnie; samych 
tiko kobiet mamy kołach przeszłe 
450, pracowników umysłowych zaś — 
107 na ogólną liczbę 600 zatrudnionych, 
czyli zaś, na tym słabym do' niedawna 


w si 


w 


odcinku 
naprzód, 


naszej pracy zrobiliśmy” krak 

Pomimo różnych niedociągnięć i bra- 
KÓW w pracy poszczególnych kół, wzro: 
sła jednak ogromnie nasza aktywność 
dyscyplina i poczucie odpowiedzialności 
towarzyszy, Koła, pracowały 
bo, zmieniły w wyborach swe kierównic- 
two (na przykład Księży Młyn) i jest na 
dzieja, że to im pozwoli „podciągnąć 
się“, , 

Do nowego komitetu fabrycznego wy- 
braliśmy 17 członków i 4 zastępców. 
zaś wybiorą spośród siebie sekretarza i 
egzekutywę. Wśród tych 21 
komitetu fabrycznega jest 4 kierowni- 
ków, a reszta to robotnicy od warszta- 
tów oraz majstrowie, z robotników wy: 
rośli. Wybraliśmy najlepszych spośród 
nas i mamy pewność, 


które sła- 


ci 


członków 


że oni nas nie za- 
wiodą. My zaś, wszyscy członkowie kół 
fabrycznych, dołożymy ze swej 
wszystkich sił, by wraz z naszym nowo 
obranym kierownictwem nie zawieźć na- 


strony 


dzieli, jakie pokłada w nas nasza partia 
i robotnicza Łódź. 
Z. Chałubiński (prac, Zakł Przem 


Baw. Nr 1 Scheibler) 


Odpowiedzi Redakcji 


Ob. Krystyna Mirecka, Łódź 11 Po- 
ste Restante. Powinniście zakomuniko- 
wać Waszemu bratu, że obowiązkiem 
jego jest zgłosić się we właściwej mu 
terytorialnie placówce konsularnej pol- 
skiej i przedstawić swą sytuację. Nie- 
wątpliwie fakt studiów prowadzonych 
na wyższej uczelni angielskiej zostanie 
uwzględniony przez przedsławicielstwa 
polskie za granicą jako okoliczność istot 
na, wywołująca umotywowane opóźnie- 
nie powrotu do kraju i niewątpliwie brat 
uzyska od władz konsularnych zezwole- 
nie na dalszy pobyt w Anglii dla dokońs 
czenia studiów.  Niedopełnienie tej for- 
malności „w konsekwencji spowodować 
by mogło pozbawienie brata obywatel: 
stwa polskiego, l 
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Dlaczego dezerterujesz? 


Front walki ze spekulacją o realizację pla 
hu sytości i dostatku ciągle jeszcze jest wade | 
Słabym jest przede wszystkim z tego względu | 
że nie obejmują najszerszych warstw 
cznych. Są | ludzie, którzy mimo wsz ystko po 
dziś dzień nie zrozum i, że gwarancją zwy- 
ciestwa nad spakocii jest właśnie ich udział 
w tej walce. 

Są nawet tacy, którzy dopuszczają się zdra- 
dy w stosunku do własnych swoich interesów, 
zdrady — dla nich jeszcze niepojętej, aczkol- 
wiek stale dokonywanej. 

„Jest w Polsce pewna, jeszcze bardzo 
liczna imi jeujawniona banda ludzi, którzy gar- 
dzą pracą i światem pracy, którzy temu świa= 
łu wypowi edziek walkę w imię jego, zagło- 
dzenia i obdarcia, a którzy — co jest szcze- 
gólnie bolesne — potrafig zyskać odłamy 
świata pracy dla swych intaresów. 


Znamy ich wszyscy. W okresie, gdy robot. | 


hicy otrzymywali na fabrykach przydziały ; 
materiałów i punkty, o ludzie — hieny, czo- 
łowali przed bramami fabrycznymi i za psie 
pieniądze wyk upowali od 


społe- | 


robotników ma- i 


RO 


Nowa fal 


‘Po okresie optymistycznych komuni- 
katów PIM-u, w których to ciepłe fale 
raz z zachodu raz z południa zbliżały się 


na nasze dotkniete mrozem i pokryte 
śniegiem tereny, nastąpił mróz i jeszcze 
jbardziej wzmogły się opady śnieżne. 
Widocznie komunikaty PIM-u nie były 
obowiązujące dla mrozów i śniegów, 
które przetrwały po dziś dzień. A nawet 
= jak na złość — wzmogly swe nasile- 
nie, 


Po Kilku dniach odwilży nastąpił przy- 
mrozek, a z nim nowe jeszcze silniejsze 
opady śnieżne. 


W dniu Il-ym bm, opady te przybrały 


terioły i punkty premiowe, by je połem Sprze- [2 1ÓW na rozmia tach i osiągnęły swe na- 


dać innym albo nawet 
Mikom tym razem już za f. zw. „ludzkie“ 
niądze. Przy zmienionej strukturze MWynagra- 
dzania za pracę, po zniesiomych premiach w 
towarach i punktach, kombinatorzy ci bynaj- 
mmej nie przepadli. Obdarzeni kocim instynk 
łem, koziołkując przy największych trudnoś- 
ciach, padali zawsze na przysłowione cziery 
łapy. 

Dziś spotkasz ich w ogonkach przed skle- 
pami PSS i spółdzielniami. Mają doskonale 
zorganizowany wywiad. Wiedzą — co, kiedy | 4 
i w którym sklepie „daja”, a z otwarciem 
drzwi sklepu wpadają pierwsi do wnętrza. 
SEO wyrywają sobie sztuki materia- 

w in co lepsza wykupują na świadectwa 
zatrudnienia lub  legymacje tramwajowe 
dobre i niedrogie materioły, przeznaczone dla 
świata procy. 

A legitymacji mają po klika i kilkanaście 
sztuk. 

Skąd? 

Pożyczyli od ludzi pracy. 

Naturalnie nie za darmo. Za grosze — ale 
oni, sobie „odbiją w grubych złotówkach na 
tych samych, od kiórych „pożyczyli” legity- 
macje. Ci z nich, którzy z tych czy innych 
względów nie mogli pożyczyć legitymacji 
czekają przed sklepem na ulicy i towar od- 
kupują. 

Pytamy — dlaczego obsługa sklepów PSS 
toleruje tego rodzaju tronzakcje na terenie 
sklepu i przed sklepem? 

Pytamy — jak długo będziecie sami siebie 
okradać — robotnicy 'i pracownicy — którym 
dane zostało prawo zakupu. towarów włókien 
niczych po niższych cenach? Przecież io nie 
jest zysk ani zarobek, jeśli „pożyczasz' za 
niewielką opłatą swoja legitymację pracow= 
niezą spekulantowi, bo jutro, gdy ci się spod- 
nie już do cna porwą — bedziesz musiał pła- 
gó u twego niedawnego nabywcy sumę 
kilkakroć większa i twój „zarobek“ wezmą 
diabli. 

Pyłamy — na nx: miano zasługuje żołn'erz 
ra froncie walki, który chociaż by w nieświa- 
domości działa na rzecz wroga? 

Na jakie miano zasługuje każdy NOS, 
ludzi pracy, gdy w momencie walki ze spēku- 
lacją dezerteruje z frontu walki? 

(Dz) 
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Dzień w Związkach 
Żawoliowych 


Wojewódzkie eliminacje zespołów 
- świetlicowych 

Wojewódzki Komitet I-go Ogólnopolskiego 
Konkursu Świeflic Związków Zawodowych po- 
wiadamia, że eliminacje 
dz odbędą się w dniach 22, 23, 24i 25 marca. 

Występy bedą odbywał 
jącego porządku: 

dn. 22 — od godz. 18-ef w sali Łódzkiego 
Teatru Robotniczego 'ul. Połud 
tapia zespoły inscenizacyjno ^- widowiskowe; 

dn. 23 — od godz. 1030 w sa% Łódzkiego 
Teatru Robotniczego ul. Południowa 11 
wystąpia wszystkie zespoły chóralne; 


+ 
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dn. 23 — od godz. 15-ej w sali Łódzkiego 
Teatru Robotniczego ul. Południowa 11 — 
wys tapia wszystkie zespoły orkiesirolne 1 


smyczkowe. 

dn. 23 — od godz. 19-tej w sali PZPB Nr.3 
(Geyer) ul. Piotrkowska 293 — wystąpią wszy- 
stkie zespoły tansczne; 

dn. 24 — od godz. 18-tej w sali Łódzkiego 


Teatru Robotniczego ul. Południowa 11. — 
wystąpią wszyscy soliści zarówno wokaliści 
instrumentaliśej i recyłatorzy; 

dn. 25 — w sali P. Z: P: B: Nr: 3 
[Geyer] ul. Piotrkowska 293 wystapiqą zespoły 
teairałne. 


Zespoły obowiązane są «do stawi ienia się 
na pół godziny przed rozpoczęciem pokazów, 
pod rygorem wykluczenia z konkursu; 
GOAWAFAOWYOPOWNOPY WDOWA GATAO 
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Dyrekcja Wojew. Szkoły Związków Za- 
wodowych w łodzi przesyła kwotę zł. 1.252— 
[tysiąc dwieście" pięćdziesiąt dwa), zebraną 
przez uczestników Kursu dla Rad  Zakłado- 
wych, przeznaczając ia na sierociniec „Sien- 
kiewiczówka', 


pr 


tymże samym robot- |silenie dnia następi 
pie- | państwowe, 


wojewódzkie w to- 


się wg. nostępu- |renty inw 


¡gẹ przeciwko Zakładowi 
nowa 11 — wy! S 
|p p DrZ 


lego. Wszystkie drogi 
wojewódzkie i powiatowe 
na terenie naszego województwa zosta- 


ły doszczętnie zawiane i zamarł na nich 


a opadów śni 


zaiamowała ruch koiowy 
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ieżnych 


szereg tramwaji podmiejskich w kierun [również w stanie usunąć, zaprzągnięte 


ku na Ozorków nie kursowało na tej tra |do pracy pługi konne, tymbardziej, że 
sie. Tramwaj jadący w kierunku Rzgo- |trwające śnieżyca i zawieja czynią pracę 
dojeżdżał tylko do drugiego przy- pługów syzyfową. Zapory śnieżne, któ- 
stanku za Rudę Pabianicką. Również |rych zadaniem jest powstrzymywanie na 
tramwaje jadące w kierunku na Pabia- [porów mas śnieżnych z pól, zostały w 
nice dojeżdźały tylko do stacji Chocia- znacznej części rozgrabione przez przy- 
nowice. W okolicach Strykowa ugrzęzło |drożnych złodziei, Jedynie tu i ówdzie 
Jw zaspach śnieżnych kilkadziesiąt samo |szarwarkowe grupy wiejskie spełniają 
chodów, wiozących bawełnę do łódzkich iswe zadanie. 
fabryk, Walke z żywiołem podjęły pługi Bodajże największą nadzieją — może 
śnieżne, pługi zwyczajne zaprzągnięte w ftym razem już nieułudną — na odśnie- 
cztery konie, grupy szarwarkowe, oraz |żenie dróg kołowych rokuje nam porów 


służba drogowa nanie stanu pogody w Polsce w dniu 12 
Wszystkie te jednak momenty walki, ibm. W Warszawie dnia tego notowano— 
zmobilizowane przeciw śniegowi, mimo 49 stopni, w Łódzi od 3 do pięciu poniżej 
ich wielkiej ilości, zawiodły zupełnie. Od |zera, a w Krakowie cały dzień padał 
nośnie pługów mechanicznych trzeba |deszcz. Jak z tego porównania widać z 
stwierdzić, że jest ich przede wszystkim | obszarów, położonych na zachodzie i 
za mało — bo tylko dwie sztuki, z któ- |południu kraju nadchodzi fala ciepłego 


rych jeden na dobitkę zepsuł się w dniu | powietrza, która ostatecznie fozprawi 
ruch kołowy. Opady śnieżne spowodo- |12 bm. i naprawia się w okolicach ul. |się z tegoroczną zimą. 
wały również, że w wały również, że w dniu 12 bm. 12 bm. cały Rokicińskiej. Mas śnieżnych nie były (Dz) _ 
e: pet 
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"WOJEWÓDZKI ZJAZD TOWARZYS TOWARZYSTWA | 
PRZYJAŹNI POLSKO-RADZIECKIEJ 
W niedzielę dnia 23 marca rb. w sali kòn 
ferencyjnej Urzędu Wojewódzkiego w łodzi 
lul. Ogrodowa 15) odbędzie się Wojewódzki 
Zjazd Towarzystwa Płzyjaźńj Polsko-Radziec- 
kiej. Otwarcie Zjazdu nastąpi o godz. I0. 
Program obrad: ]. Zaga jjenie, 2. Powołanie 
Prezydium, 2. Przemówienia powitalne, 4. Re- 
ferat ideowo-programowy (wygłosi przedstó- 
wiciel Zarządu Głównego Towarzystwa lub 
Zarządu Wojewódzkiego, 5. Sprawozdanie z 
działalności Wojewódzkiego Oddziału Towa- 
rzystwa i Komisj; Rewizyjnej. Udzelenie obso- 
lutorium, 6. Dyskusja, 7. Program działalności 
w r. 1947-8, 8. Wybory Władz Oddziału, 9. 
Rezolucje i uchwały Zjazdu. 


DZIEŃ KOBIET U DZIEWIAREK 

Dnia 8 marca rb. jako w dniu „Święta 
Kobiet" na terenie Państwowych Zakładów 
Przemysłu: Dziewiarskilego Nr. 2 w łodzi odby- 
ło stę zebranie wszystkich zatrudnionych ko- 
bieł, którym po Panow tac wręczono 
WODY honorowe. oraz premie pieniężie 10 

ełerankom pracy, pracującym w tych za- 
kładach po 40 lat, oraz innym 13 robotnicom 
pracującym również wiele lat | wyróżnają- 


s 


cym sę wysokmi.wynikami w pracy. 
„POWRÓT” W SALI CRDE 
W sali teatralnej Ceniruinego Robotnicze- 


go Domu Kultury — TUR. u!. Piotrkowska 243 
w sobotę dnia 15 bm. o godzinie 16,30, wy- 
stawioną zostanie sztuka w 3 aktach pi. „Po- 
wrót” w wykonaniu Wojewódzkiego Teatru 
Objazdowego. 

Bilety w cenie zł 53,— do nabycia w sa- 
kretariacie CRDK, — TUR. 


Z sadów 


Komu przysługu 


Okręgowy Sąd Ubezpieczeń Spok 
nych rozpatrywał szereg spraw, 
przedmiotem byla kwestia prawa 
alidzkiej. 
Maria Sobczak wniosła do Sądu skar- 
Ubezpieczeń 
polecznych.-Powodem skargi było nie- 
zyznanie przez Zakład renty inwalidz= 
kiej przysiugującej powódce, 

Przewód sadowy wskazał, że zarobki 
męża Marii Sobczak, nie wystarczają na 
dostatec zne warunki utrzymania dla | 


ZETYTZYTIAZENĘTCTNE e LAT" "TECT DE 7 


do 


ską 
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Bandyta skazany na 15 lat więzienia 


Przed paroma tygodniami podawalis- 
my wiadomość o sukcesie Milicji Oby- 
watelskiej, którą ujęła w Gliwicach nie- 
bezpiecznego bandytę zbiega ze szpitala 
łódzkiego — Juliana Suzdalewicza. 

n dniu wczorajszym Suzdalewicz sta 

i przed Okręgowym Sądem Karnym 
ad przewodnictwem sędziego Zawadz- 
kiego i za swoje przestępstwa odpowia- 
dał w trybie doraźnym. 

Suzdalewicz w lipcu ubiegłe go roku 
wraz trzema nieujętymi sprawcami 
dokonał napadu  terrorystyczno-rabunko 
wego z btonią w ręku na mieszkanie Ta 
detsza Porto w Łodzi przy ulicy 
Gdańskiej 65. Napadnięci wszczęli alarm, 


á 
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UKA LODZKAĽLT | 


NIRA 
ZABAWA 7” ZABAWA DABROWSZCZAKÓW tych wyników na pierwsze miejsce spośród 
Dnia 15 marca odbędzie sie w lokalu Cen. | wszystkich okręgów Ligi Morskiej. Wystarczy 
i Szkoły PPR Wieczór wymienić liczbę 40.000 członków, uiundowa- 


P53EPEEG2 2 al 


Towarzyski Dg- 


żczaków. W. progromie artystycznym nie kilku stypendiów dla studentów wyższych 
wystąpią pp. Ewa Bonacka + Natalia lerska. | zakładów naukowych na Wybrzeżu, zorganie 
Tańce do rana. Liczne airokcje. zowenie licznych wycieczek nad morze, urzą 

Dochód przeznaczony na sieroty po poleg| dzenie Domu Wypoczynkowego i puszczanie 
lych Dabrowszczakach i na pomoc Hiszpanii] w ruch własnej przetwórni ryb w Postorninie, 
Republikańskiej. i , 

Zaproszenie wydaja: Związek Wolk œ W dniu 10 marca br. na zebraniu Zarządu 
Wolność i Demokrację, Piotrkowsko 49, Centr. | Okręgu został jednomyślnie powołany na 
Szkoła PPR, Kościuszki 65, ZWM  „żŻycie';] stanowisko prezesa dawny działacz Ligi Mor- 
Protrkowska 48; Ksiegarnia „Czytelnika” Piotr 


skiej Edward Andrzejak, przewodniczący Miej 


skiej Rady Narodowej, 
SED PET PRZY WE Z TO FPT POT FEE ZEES "TFT 


Pożar w mieszkaniu 


Zła instqlacja pieców, względnie pow- 
szechnie używanych piecyków, jest przyczy- 
ną codziennych pożarów, Ie pbrzybierujgcych 
na szczęście groźśńiejszychk rozmiarów. 


kowska 98. 


WYSTAWA PRAC 
PROF. St. ĄANDRZEJEWSKIEGO 


bote dnia 15 marca rb. w Zwiazku 
j ów Politycznych Hitlerowskich Wie- 
zień į Obozów Koncan fracyjnych w łodzi 
ul. Jaracza 3, front | piętro, Profasor Szczepan 
Bndrzejewski — ariysio malarz zademonsiru- 
js szereg obrazów ilustrujących przeżycia w 


R koncentracyjnych - Oświątim „i Da- Wczoraj wybuchł pożar z tego powodu 
Precs te będzie można nabywać, przy czym | PZY ul. Radwańskiej 43, w budynku drew= 


doc! öd, przeznacza artysta na cele Zwiazku. 
Lokal Związku otwarty przez cały dzień do 
godz. 20- tej. 


Z ŻYCIA LIGI MORSKIEJ 

W ostatnich dniach ustąpił dotychczasowy 
prezes Okręgu Łódzkiego Ligi Morskiej, b. 
wicewojewoda Słefan Szudziński, który zo- 
stał powołany do stolicy na stanowisko dy- 
rektord depariamentu w Ministerstwie Admi- 
nistracji. Za jego wodnictwem Okręg 
Łódzki wysunął się pod względem osiągnię- 
Daea aea aaa 


nianym, w mieszkaniu ob. Stanisława Świe- 
ka. 

Od żle przeprowadzonej rury do pieca za- 
paliła się ściana. Ogień, nałrałiwszy na ła- 
twopalny materigł, przerzucił się na dach, 
grożąc zniszczeniem całego domu. 

Dwa oddziały straży, przybywszy na miej- 
sce wypadku, wyrqbały część ściany i da» 
chu, lokalizując pgżar. 

Straty niewielkie. 
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je inwalidztwo 


jga osób. apon tego -Sad 


p ZUS- u 


24 


ślub zawarto gdy małżonek miał najwy- 
żej 55 lat. Wobec tego Sąd zatwierdził 
dec yzję ZUS-u i odrzucił wniosek Jani: 
kowskiej. W tej samej sytuacji znalazła 
sip Natalia Niewiadomska, której mąż 
w chwiłi ślubu miał 56 lat. Jej skargę 9 
renie wdowia Sąd również odrzucił. 
Michał Kaczmarek wniósł do Sądu © 
podwyższenie renty’ przyznanej mu 


uchylił 
i przyznał powódce za- 
opatrzerie inwalidzkie od dnia 26 lipca 
1946 w w ysokości przepisanej ustawą i 
w terminie dwumiesięcznym. 

Paulina Janikowska wystąpiła do Sądu 

c przeciw ZUS-owi o przyzna- 
 wdowiej po zmariym mężu. 
.że Janikowscy zawarli zwią 
gdy Janikowski miał 65 


U WŁ przez ZUS. Sąd jednak, wychodząc z za 
s Ustawa przewiduje, że renta przy- |łożenia, że Kaczmarek otrzymuje rentę 
lueuie tylka w tych wypadkach, gdy Z 


zgodną przepisami ustawowymi i Z 
rozporządzeniem Ministra Pracy i Opie- 

Społecznej z czerwca 1946, zatwier- 
dził decyzję ZUS-u. 

Również na zasadzie tych samych 
przepisów prawnych Sąd zatwierdził de- 
cyzję ZUS-u w sprawie Konstantego De 
recsiego, który również złożył wniosek 
o pedwyższenie renty. 


at a a ROZ KK 


tkiem cz M 


ego Milicja rozpoczęła po- 
ścig za- bandytami Ponieważ bandyci 
zaczęli strzelać milicjantów, odpowie 
dzieli oni również ogniem. Wtedy właś- 
nie Suzdalewicz został ranny w nogę i 


GO 


umieszczony w szpił alu „Betleem'*, aż Antoni Lewicki złożył skargę przeciw 
do chwili zakończenia śledztwa Suzda- |ko ZUS-owi, który nie przyznał mu ren- 
lewicz zbiegł jednak ze szpitala i udał jty inwalidzkiej. Przewód wykazał, że 


się na Śląsk, gdzie w dalszym 
trudnił się kradzieżami i bandytyzmem. 

Po przemówieniu prokuratora Win- 
nickiego Sąd wydai wyrok, na mocy któ 
regc Suzdaiewicą został skazany na ka- 


ciągu |Derecki posiada kamienicę czynszową, 
klóra może mu zapewnić środki utrzy= 
mania i zatwierdził decyzję ZUS-u. Rów 
nież w sprawie Henryka Kalińskiego, 
który posiada kamienicę, a poza tym po- 


rę źmeerci, Na mocy Fazy o amnestii |magają mu w miarę możności synowie, 
Sąd złasodził wyrok do ł5-tu lat wiezie- (Sąd zatwierdził decyzję ZUS-u i nie przy 
nia 


nał mu renty, 
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ADRIA (ul. Marsz. Stalina 
„ZEZNANIE SZPIEGA" 
BAŁTYK (ul. Narutowicza 
„LUDZIE i MANEKINY” 
BAJKA (oi. Franciszkańska 31) 
„SAN DEMETRIO" 
GDYNIA (ul. Daszyńskiego 2) 
„PONTCARRAL" 
HEL (ul. Legionów 2—4) 
„U SCHYŁKU DNIA" 
MUZA (Ruda Pabianicka) 
„SYN PUŁKU" 
OŚWIATOWE (ul. Rzgowska 94) 
NIECZYNNE 
POŁONIA (ul. Piotrkowska 87) 
„KLATKA SŁOWICZA” 
PRZEDWIOŚNIE (ul. Żeromskiego 74—78) 
„ROBERT 1 BERTRAND" 
ROBOTNIK (nl, KiWńskieqo 178) 
„ZAKAZANE PIOSENKI" 
ROMA (ul. Rzqowska 84) 
„CO MÓJ MAŻ ROBI W NOCY 
REKORD ^l. Rzaowska 2) 
„ZAMIEĆ ŚNIEŻNA” 
STYLOWY. (ul. Kilińskiego 123) 
„PONTCARRAL* 
ŚWIT [Rałyrli Rynek 5) 
„DRUGA MŁODOŚĆ* 
TATRY (ut. Sienkiewicza 40) 
KAPRYŚNA EKSPEDIENTKA” 
TEC7A ful Pintrkawska 108) 
„ROBERT 1 BERTRAND" 
WISA MA aeruńskiego 1 
„ZEZNANIE SZPIEGA” 
WIŚAVNI:pY tt Zawadzka 6) 
„ROBIN=HOOD" 
WO!NOŚĆ, ful. Napłórkowskiego 16) 
„NMIEUSTRASZENI* 
ZACHFTA (ul. Zajerskn 28) 
„SIEDMIU ŚMIAŁYCH* 


Kino „Roma”, „He! pocz. seansów—16,30; 
18.30; 20.30 niedz. 14,30. „Gdynia*—15: 17,30; 
19.45; niadz. 12,30. .Stylowy” == 15.30: "18; 
20.30; niedz. 13 .Włókn'arz'" — 14.15, 18.15; 
20.15; niedz. 14,15. Wista" — 15,30; 17,30; 
19,30; niadz, 13.30. .Tecza” — 4 seanse dzien 
nie — 1430; 16.30; 18.30; 2030. „Przedwio= 
Śnie” — 14; 16; 18; 20. 

Pozostałe kina rozpoczynają seansa o go- 
dzinie 16; 18; 20. . 


Teatr, muzyka I sztuka 
PAŃSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Dziś przedstawienie opery narodowe| „Cud 
mniemany czyli Krakowiacy 1 Górale” Bogu- 
sławskiego z muzyką Stefaniego w insceniza- 
cj 1 reżyserii Leona Schillera z udziałem or- 
kiestry Filharmonii łódzkiej. Dekoracje Wł. 
Daszewskiego. Układ tańców J. Hryniewickiej. 

W piątek. dnia 14 marca o godz. 19 min. 15| 
Wielki Wieczór, na którym wystąpia w boga į 
tym. interesującym programie Ewa Bonacka 
— piosenkę z 16, 17 i 18 wieku oraz Natalia 
terske į Jo Barerds — !aniec. Przy foriapia- 
mie Wi, Raczkowski, Piękne kostiumy, Zapo- 
wiada T. Cygler i 


TEATR POWSZECHNY TUR 
Dziś świetna komedia obyczajowa Gogola 
„Ożenek" w przekładzie A. Grzymały-$iad. 
leckiego, w reżyserii H. Szletyńskiego, də- 
koracjach O. Axsra. 


A 
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TEATR KOMEDII, MUZYCZNEJ „LUTNIA” 

Dziś i codziennie o godz. 19-tel najpiekniej- 
sza oparetkā świata „Kraina Uśmiechu, w 
świełnaj reżyserii Bolesława Horskiego, która 
na premierowym przedstawieniu , odniosła 
wielki sukces. Bogactwo melodii, przepiękna 


wystawo kostłiumowa i dekoracyjna wg. projek | 


łów J. Galewskiego, a opracowanie muzyczne | 
W. Szczepańskiego powiększa całość wspa- 
niałego widowiska. 


Publiczność, która wypełnia po brzegi sa. 
lą teatru na ostatnich przedstawieniach wy- 
nagradza wykcnawców nieustaiącymi browa- 
mi, zmuszając ich do bisowania wszystkich 
numerów. 

Bilety wcześniej do nabycia w księgarni | 
przy, ul. Piotrkowskiej 102a, a od godz. 17:30} 
w kasia teatru. 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34 

Dziś i codziennie o godzinie 19.15 entuzja- 
stycznie przyjmowana „Szklana Menażeria* 
wyróżniona nagrodą w Nowym Jorku za naj- 
lepszą sztukę ostajniego sezonu teatralnego. 
Udział biorą: Jerzy. Duszyński, Irena Horecka, 
Janusz Jaroń i Zofia Mrozowska. 

Reżyseria — Erwin Axer. Dekoracje — 
Jan Kosiński, > 

Kasa czynna od 70 do 12 i od 15. Telefon 


TEATR „SYRENA” Traugułta 1 

Dziś i codziennie” komedia Hennquina 1 
Vasbera pt. „Pani Prezesowa* w opracowa= 
nłu i z piosenkami Jerzego Jurandota, muzyką 
Fronciszki Leszczyńskiej i Mieczysława Porwita, 

Udział biorą: Janina Draczewska, Stefcia 
Górska, Stefania Grodzieńska, Regina Gra- 
bowska, Henryka Stankiewicz. Zygmunt Chmie 
lewski, Edward Dziewoński, Marian Dąbrow- 
sk, Wacław Jankowski, Wacław Kucharski, 
Józef Matuszewski, Józef Porębski, Jerzy Pi 
chelski, Kazimierz Pawłowski i Stefan Witas 

Początek przedstowieno o godz. 19.30 

Kasa czynna od godziny 10—13 i od 16. 
Talefon 272-70. i 


Piechoty p/d J. 4Wojnowskiego; 6,57 Sygnał | w opr. J. Szczepańskiej;, 19.30 4z 


|sy; 7,35 (z Łodzi) Program na dziś: 7,40 Mu- 
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GŁOS ROBOFNICZY 


Co usłuszysmy przez radie 


6.00 Sygnał czasu, „Kiedy ranne..." i ka-| ku”; 19,00 Audycja dla wsi; 19,15 fz Łodzi) 
lend: histor:; 6,05 Dziennik; 6,20 Gimnostyka; | „Przechadzki po mieście” — w opr. M, Za- 
6,30 Koncert Orkiestry Poznańskiego Pułku | gajnego; 19.25 (z Łodzi) „Sprawy bieżące'— 

C JO; | Łodzi) Pieśni 
A aud. na „Dzień dobry”; 7,05 Muzyka; | polskich kompozytorów w wyk. B. Jagmin— 
7,15 Wiadomości poranne oraz przegląd pra- mezzosopran, przy foriep, W. Klimowicza; 
19,57 Sygnał czasu; 20,00 Dziennik; 20,25 Mu- 
zyka baletowa; 21.00 Słuchowisko p.t. „Praw= 
da o syrenach"; 21,25 „Nasze pieśni" (Feliks 


zyka; '8,30 Informacje ogólnopolskie; 8.40 
Skrzynka PCK; 8.50 Przerwa; 11,57 Sygnał 
czasu i hejnał z Wieży Mariackiej w Krako- ke ME F 
wie; 12,05 Audycja dla świetlic robotniczych; | Nowowiejski) w wyk. J. Hopertowej; 21,45 
12,35 Utwory Debussego w wyk. Z. Rosznera | „Pokrzywy nad Brda"; 22,00 Kwadrans pra- 
— skrzypce; J. Gaczka — akomp.; 12,50 Pog.| zy, 2215 Program na jutro; 22,25 (z Łodzi) 
szkolna; 13,00 Audycja dla szkół — Tranśm. z | Koncert życzeń; 23,10 Ostot., wiad. dziennika 
sali „Roma”; ,14,00 [z Łodzi) „Dziecko. — | radiowego; 23,30 lz łodzi) Program na dzień 


fel.. J. Pogoń-Ślizowskiego; 1410 [z Łodzi] | jutrzejszy; 23,33 (z Łodzi) Zakończenie audycji 
„Wczasy robotnicze” — pog. pióra red. $: i Hymn. 

Klimczaka; 14,15 (z Łodzi) Koncert rozrywkowy | 

Wyk: M, Sławska — piosenki, E. Ciuksza — | mmama wyzywa A 


domra, F, Leszczyńska fortep.; 15.00 Koncert 
Orkiestry Dętej Związku Zowodowego Pracow | 
ników Kolejowych p/d F. Gemrota; 15.25 „5 
minut poezji”; 15,30 (z Łodzi) „Polska Rodzina 
Radiowa” — pog. red. J. Piotrowskiego; 15,35 
„Ze świała radia"; 15;40 (z Łodzi) Etiudy 
symfoniczne Schumonna w wyk. H. Przasmyc- 
kiej — fortep.; 16,00 Dziennik; 16,30 Pieśni w 
wyk. Zespołu Wokalnego P. R. p/d J. Kołacz. 
kowskiego; 16,45 Komentarz gospodarczy; 
16.55 (z Łodzi) W ramach audycji dla młodzie- | 
ży — włosne wiersze recytować będzie Wi. 4 
Broniewski; _17,10 „Mozaika o zmierzchu”: |H Zgłoszenia od 9—11 rano Wydział Par- 
17,45 „Na Ziemiach Odzyskanych”; 17.55 Z ją sonalny, Piotrkowska 238 

życia kulturalnego; 18.00 Żeleński — Kwartet i : 

|do adkaczólÓ cz 


smyczkowy A-dur; 18,30 „Nauka przy głośni- Sammas 
KIN POLONIA 


KINO "!5:* 
WŁOKKIARZ 
ZAWIADOMIENIE 


TĘCZA 
W okt zwalczania spekulach biletami, Okręgowy Zarząd Kin w łodzi wpro- 
wadza z dniem dzisiejszym tj. 13 bm. zmianę systemu sprzedaży biletów w dal- 
szych 3 kinach śródmieścia, a mianowicie w kinie: „POLONIA”; „WŁÓKNIARZ* 
ł „TĘCZA*”. Kasy rozpoczynają sprzedaż biletów na godzine przed rozpoczęciem 
seansów, przy czym kupujący bezpośrednio z kasy kierowani będą na poczskanią, 
a stąd na widownię Prosimy Bywalców wyżej wymienionych kin o pomoc 
w przeprowadzeniu akcji. 
Łodzi 


Dvrekcia Qkreroweco Zarzadu Kin w 
AER - Ps f 4 . 


Łódzkich Zakładów 
Wyrohów Panierowych 
zatrudni natychmiast: 
4 wykwalifikowanych księgowych 
1 wykwalifikowaną maszyńistka 
1 referentoxfinansowego 
l mechanika elektryka 


PRZZOCZZEN GGG 


ZY zz" zę c 
Kino WŁÓKNIARZ Kino WŁÓKNIARZ ( 
Dziś wznowienie znakomitego filmu 


produkcji amerykańskiej 
w barwach naturalnych 


Robin Hood 


i W rolach głównych: OLIVIA de HAVILLAND i ERROL FLYNN 
Reżyserii M, Gurtiz į W. Keighley 


999490090009959904004099099909964009999999000400449690849490446044409909007000300050606000680065000066040009780606040040060069900000090060900900090010064906060004000000906060049690001, 


PAŃSTWOWA CENTRALA HANDLOWA, 0. W. w ŁODZI 


aruchormóża przy ul. Daszyńskiego (daw. Przejazd) nr 2 


Sprzedaż czekolady i soków owocowych 


od 10 do 15 marca br. 


dla członków Związków Zawodowych; słuchaczy wyższych uczelni 
organizacji społecznych  —za okaz «niem--legitymacji. 


110009200006440674409001006449190954499999666066490604009594080000906006600004094420040006904000960000000529000 907306000060500006499909040320400699004690990Y09FTRERYEGZSOTYOTYGWYEGNY 


OGŁOSZENIA DROBNE 


Lekarze 


Dr. KOWALSKI MIECZYSŁAW spec chorób 
wensrycznych i skórnych, Al. 1 Maja 3. Przyj- 


==) BO 


ot PT 
ZZA) 


Q=0D8 


po cenach dostępnych, w czasie 


TTET 


oraz dla 


ELETTEL 


TŁUMACZ przysięgły angielskiego, rosyjskie- 
go, francuskiego, niemieckiego — Noarutowi- 
cza 74, tel. 276-18. 


muje od 8—10 i 4—:7, Tel. 212.88. 

Dr. med. KUDREWICZ ZYGMUNT, specjalisto 
chorób wensrycznych i skórnych, Piotrkowska 
Nr. 106. — Przyjmuje od 7—10 1 od 3—7. 


Dr. MARIA WILKOWA, choroby oczu, przyj- 
muje od 4-łej do ó6-tej — Świętokrzyska 6, 
fe]. 179-80 


Dr. RATAJ-ZURAKOWSKA. specjolistka cho» 
rób skórnych i wenerycznych u kobiet, kosme- 
tyka lekarska. Piotrkowska 33 godz. 12—1 i 
3—530 

Dr. med. LUTOWIECKI Jerzy, choroby skórno- 
weneryczne, Legionów 9, tel. 156-10, przyjmu- 
je 3. 

Siepneo = snrzedaż 
KALANDER drukarski (ręczny) kupi drukarnia 
Państwowych Zakładów Wydawniciw Szkol- 
nych w łodzi, ul. Praska (Warszawska) 9, tel 
135-33. i 

KUPUJEMY siebro (złom, monety) w każdej 
ilości. Płacimy nojwyższe ceny. Laboratorium 
chemiczne, Pi. Wolności 2 m. 2 


Różne 

ZDJĘCIA legitymocy|ne, reprodukcja — nolta- 
niej i najszybciej „FOTOMATON*, Narutowi- 
cza 8: 


NAPRAWA radioodbiorników wszelkich typów. 
montaż nowych, dorabianie fal krótkich. Pod 
kierownietwem zagranicznych sił łachowych. 
Sprawdzanie lamp. Szybko — tanio — fącho- 
wo, Kupujemv stale wszelki spsze! radiowy. 
„Precisious—Radio", Sienkiewicza 2. 

E sngRŃ 7 at i ELi ET e e kad L Pad. 

SAMODZIELNA sekretarka-maszynistko, zna. 
jaca wszelkie roboty biurowe poszukuje: pracy 
na wieczory. Oferty kierować do Administra- 
cii pod „Praca” 


ZAKŁADY PZPW Nr. 5, Wólczańska 219 po- 
szukują dwóch tokarzy oraz dwóch polaczy 
kołłowych ze świadectwami ukończenia kursów 
dla pal Zgłoszenie osobiste wraz z ży- 
ciorysem do Wydzicłu Personalnego. 
Pertas oem dałetaczemiiz 
ZGUBIONO legi. PPR i kartę repatriacyjną 
na nazwisko Dutkiewicz Jan, Morsz. Stalina 6 
m. 21. 

SKRADZIONO kartę rozpoznawczą, książecz- 
kę z Ubezpieczalni 4 akt ślubu na nazwisko 
Kowalskiej Józefy, Wólczańska 97 m. 45. 
UNIEWAŻNIAM zagubioną legit. tramwajo- 
wą na miesiąc kwiecień na nazwiska Kospro- 
wicz Eugeniusz, Łódź, Wysoka 13. 
UNIEWAŻNIA stę zagubioną legit- PPR na 
nazwisko Szymański Zygmunt, |l-go Listopada 
53 m. 12. 


aczy, 


10.111-47 r. zmarł 


st. ya 
Marein Gali 'er 


Dnia 


członek Komitetu Domowego przy Ul. 
Dr. Próchnika 17. 
Komitet Domowy  składo wyrazy 


rodzinie zmarłego, 
Komitet Domowy 


j współczucia 
PRZETARG 


Ubezpieczalnia Społeczna w łodzi ogła- 
sza przełarg nieograniczony na budową i z 
mstalowanie kotła parowego oraz instalacji 
do ogrzewania oparatów sterylizacyjnych 
avtoklawów w gmachu Ubezpieczalni przy ul. 
| Łłogiewnicekiej Nr. 34/36 


a- 


| Oferty na ślepych kosztorysach należy 
składać w Ubezpieczalni Społecznej przy ul. 
Wólczańskiej Nr 225, w pokoju Nr 35, da 


dnia 20 marca br, do godz. 10-tej przed po- 
łudniem, w zapieczętowanej kopercie z na 
pisem „Oferta na zainstalowanie kotła paro- 
wego", " - 
Szczegółowe informacje. oraz ślepe koszło- 
rysy z warunkami przetargu można otrzymać 
w Ubezpieczalni Społecznej, pokój Nr 
tylko od godz. 8-mej do godz. 9-tej ran?, 
Oiwarcie o nastąpi o godzinie 12-te| 
w ostatnim dniu, oznaczonym składanie 


„Jk 


fort 


1y na 


zepisami w wysokości 

przetargu należy złożyć w kasie Ubez- 
pieczalni Społacznej, a kwit dołączyć do 
oferty. 

Ubezpieczalnia Społeczna w łodzi zastrze 
ga sobie prawo wyboru otarenta bez wzglę- 
du na cenę; a także prawo uznania, że prze- 
targ nie doł wyników. 

łódź, dnia 10 marca 1947 -r. 

Ubezpieczalnia Społeczna w Łodzi 
—GEJAPCU GEUED WZ" URT" I TKAZECY WYTYTOSĘCRYTEBEGZZEW" "TSR 2 


| 


f 
| 


Poszukuje się: 
RUTYNOWANYCH KSIĘGOWYCH 


do księgowości finansowej i materiałów. 


Zgłaszać się: Poństwowe Zakłady Prze. 
łu Jedwabniczo - Galanteryjnega 
Nr. 1, ul. Kilińskiego Nr. 102 


(Wydział Personalny) 
IA. WE IVETE AE AS WEW E 


OGŁOSZENIE 

Zarząd Miejski w łodzi — Wydział Ko- 
munikacji ogłasza przetarg nieograniczony na 
wyładunek z wogonów kolejowych 15.000 ton 
kamienfa i 1.000 ton cementu na bocznicach 
kolejowych Zarządu Miejskiego. 

Oferty mpisemne, odpowiadające treści śle. 
pego kosztorysu należy składać w Wydziale 
Komunikacji ul. Piotrkowska 64, pierwsza pięj- 
ro, pokój 23-do dnia 20 marca 1947 r. do 
godz. 12-taj w kopercie zomkięej z nort- 
sem „Oferta przetargowa na wyładunek ma- 
teriałów budowlanych". 

Szczegółowe informacje oraz. kosztorys 
ślepy z warunkami przełargu otrzymać można 
w Wydziale Komunikacji „przy ul. Piotrkow= 
skiej 64, I pietro, pokój Nr. 23. 

Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo wy 
boru oferty lub unieważnienia przetargu bez 
podania powodu. 

Otwarcie ofert nastąpi w tym samym dniu 
o godz: 12-ej. 
Wadium przetargowe zgodnie z obówiązu 
jącymi przepisami w wysokości 30.000— zł. 
należy złożyć w Głównej Kasie Zarządu Miaj 
skiego, ul. Roosevelta 15, zaś kwit kaucyjny 
dołączyć do oferty. 
Łódź, dnia 12 marca 1947 r. 

ZARZĄD MIEJSKI W ŁOÓDZY 


og) 


eee 


ZARŁADY GRAFICZNE 
ŁÓDZKI INSTYTUT WYDAWNICZY 


Spółdz. z odp. udz, 
ŁÓDŹ, UL. ŻWIRKI 17 


Telefony: 
Centrala 206-42 
Naczelny dyr. 223-29 
Techniczny dyr. 223-08 
Sekretariot 223-29 
Wydz. Gosp. 156-81 1 
© 0 © 
UŚmaiea “mii Sie? 
PRZED WYJAZDEM 


— Janeczko, gdzie nasze bilety kolejowe? 
— Nie bój się, nie zginęły! Zapakowałam 
je na samo dno w wielkim kufrze” 


u 


Sh. 8 


GŁOS 


ROBOTNICZY 


Nr 72 


Z ucia marti 


TONFERENCJA DELEGATÓW PARTYJNYCH 
K. E. Ł. 

Dziś o godzinie 16-ej odbędzie się konie- 

rencją delegatów partyjnych KEŁ. w celu wy- 


brania komitetu ogólnego oraz delegatów na 


konferencję dzielnicową 1 miejską. 


OGÓLNE ZEBRANIE KOBIET 
Dziś o godzinie 17-ej w lokalu PPR. dziel- 
nicy Śródmiejskiej Lewej przy uL Południo- 
wej 11 odbędzie się ogólne zebranie kobiet- 
członkiń PPR I sympatyczek. 


ZEBRANIA KÓŁ 
W dniu dzisiejszym odbedą się zebrania 
kół w następujących dzielnicach: 


RUDA PABIANICKA: 
O godzinie 13-e] 
wWeigt”, 
O tej samej godzinie zebranie koła CZPS. 
O godzinie 14-ej koło fabryki „Warta”. 


PRAWA GÓRNA 

O godzinie 15,30 zebranie koła „Strzel- 
czyk”, 
O godzinie 16-ej „Wickaa”, 
O godzinie 16,30 — zebranie koła Fabzy- 
ki Tkanin Ażurowych. 


WIDZEW: 
O godzinie 15-ej zebranie Apr. Przemysiu 
Włókienniczego. 


LEWA — ŚRÓDMIEJSKA: 

O godzinie 16-ej zebranie koła Pracowni- 
ków Zarządu Kin oraz Fabryka Tkamin Ażu- 
rowych. 

Q godzinie 14-ej zebranie koła firmy „Die- 
tzel'. 

O godzinie 15,30 zebranie koła Cenrali Od- 
padków, 


STAROMIEJSIIA: 

O godzinie 15,30 zebranie koła Fabryki 
Mr 20 — oddział czwarty przy ul. Il-go Li- 
stopada 192. 


BAŁUTY: 
O godzinie 18-ej zebranie koła terenowe- 
go „Naprzód”, 
O godzinie 15-ej koła firmy „Buhle”, 


ŚRÓDMIEŚCIE: 
O godzinie 14-ej zebranie koła „Sylwa” 
przy ul. Kościuszki 20, 


PRAWA — ŚRÓDMIEJSRA: . 

O godzinie 16-ej zebranie koła „Karolew- 
skiej Manufaktury" oraz koła „Fabryki Pa- 
sów 1 Pikierów”. 

O godzinie 15-ej zebranie koła „Monopo* 
In Tyloniowego”, 

O godzinie 13,30 zebranie koła firmy 
„Gutman”, 

O godzinie 18-ej w lokalu dzielnicy przy 
uL Gdańskiej 75 zebranie koła terenowe- 
go Nr 4, 

W tym samym lokalu o godzinie 17-ej ze- 
branie koła Piekarzy, 


UWAGA KOLEJARZE! 

W piątek, 14 marca o godzinie 17-ej od- 
będzie się zebranie sekretarzy kół PPR. PKP. 
w lokalu ZZK. przy ul. Zachodniej 57. Spra- 
wy bardzo ważne. Stawiennictwo obowiąz: 
kowe. h 


UWAGA INWALIDZI WOJENNI — PPR-OWCY 

W piqtek 14 marca o godzinie 17-ej w lo- 
kalu dzielnicy Śródmieście PPR. przy ulicy 
Piotrkowskiej 63 odbędzie się walne zebranie 
wszystkich inwalidów wojennych — peperow- 
ców całej Łodzi. Sprawy bardzo ważne. O- 
becność obowiązkowa. 


ZEBRANIE SEKRETARZY 
W piątek, 14 marca o godzinie 18-ej od- 
będzie się odprawa sekretarzy kół PPR. Gór- 
nej Prawej w lokoiu własnym przy ul. Bod- 
narskiej 42. Sprawy bardzo ważne, Obecność 
obowiązkowa. 


zebranie koła firmy 


KOMUNIKAT 

Komitet Obywatelski Obwodu. Radogoszcz 
zowiadamia wszystkich mieszkańców, że w 
dniu 16 morca 47 r. o godz. 15-tej w lokalu 
Polskie Partii Robotniczej przy vl. Zgierskiej 
Nr, 213, odbędzie się odczyt na temat: 
„Hygiena drzew į krzewów owocowych", na 
który zapraszamy wszysikich mieszkańców 
Obwodu Radogoszcza. Przemawiać będzie 
ob. T. Leszczyński. 


Dvżury aptek 
Danielecki, Piotrkowska 127 
Zajączkiewicz, Zielony Rynek 37. 
Gotczycki, Przejazd 59 
Karlin, Piłsudskiego 59 
Antoniewicz, Szosa Pabianicka 56 
Steckel, Limanowskiego 37 


TELEFONY: 


Pogotowie Ratunkowe Miejskie — 104-44 
Pogotowie PCK — 117-11 
Pogotowie Ubszp. Społecznej — 134-15 
Siraż Pożarna — 8 
Biuro numerów — 199-00 


OT O a e 
Wydawca: Woj. Komitet PPR w łodzi. Komitet Redakcyjny. Red i Adm. łódź, Piotrkowska 86 lelefony: Redokłor Noczelny 216-14, Sekre łariat 254.21. 
Zakł. Graf. Sp. Wyd. „łódzki Instytut Wydaw niczy” 


ku ze zbliżającą się Olimpiadą i szere- 
giem występów sportowców radzieckich 


Ze sporu 
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Czy kobista powinna uprawiać sport? 
Nad pytaniem tym dyskutowano wiele, wiele 
lat. Było wiele głosów za i wieje głosów, 
przeciwnych. Życie jednak wykazało, że re-| 
cjonalnie uprawiany sport w niczym nie szkoj 
dzi zdrowiu kobiety i bynajmniej nie wynatu- 
rza wrodzonych jej cech, kobiecości. 

Może ktoś przytoczy Koubkową lub Smęt- 
kównę? E 

Najlepiej odparujemy cios: przytaczając 
jako przykład szaloną popularność sportuý 
wśród kobiet ZSRR, gdzie jeszcza do tej rory} 
nie narodził się żaden Koubek, czy Smętek, 
jakkolwiek sportsmenki radzieckie osiągnęły; 
w niektórych „dziedzinach. poziom nie. wiele; 
ustępujący poziomowi mężczyzn. k 

Wśród  sportsmenek ZSRR niewątpliwie; 
czołowe miejsce zajmują lekkoatletki. f 

Przekonaliśmy się już o tym podczas lek-; 
koailetycznych mistrzostw Europy w Osto w; 
1946 r. gdzie -po raz pierwszy  stórtowałył 
lekkoatlefki radzieckie. Pięć złotych medali; 
przywiozły -one do swej ojczyzny IBawrtuko 
wa, Dumbadze, Majuczajawna i Sjeaczjenowo 
dwa za biegi na 100 i 200 metrów). 

Do najlepszych wyników lekkoailetek ra- 


przystojniejszych zawodniczek biorącej ndział 
w mistrzostwach Europy 50.5m, wynik sko- 


wynik w pięcioboju kobiecym, w 
zyskała 4.467 pkt. 


tylko lekkoatletyka jest popularna wśród ko- 
biet radzieckich. Kobieta radziecka uprawia 
każdy niemal sport nie wyłączając takich, 


DZWIĘK WK TY ONO ZZA W ZACZNIE OCZKA CZ 


ku w zwyż (163 cm.), Czudiny i tejże samej | kolarstwo, 


Myliłby się jednak ten, który by sądził, że | Zubkowa 


457) 


dzieckich zaliczyć należy: rekord światowy wj FPRznza Giażewska (Zryw) pomimo 17-let- 
rzucie dyskiem Niny Dumbadze (jednej z naj- niej kariery sportowej, jest wciąż jedną z nie- 
- naszych ? 


najwszechstronniejszych 
sporismenek. 


licznych 


czy motocyklizm, osiągając i tu 


tórym u- |wyniki godne podziwu. 


are 


Weźmy dla przykładu kolars 


z lenmgradu ustanowiła 


fwo: W 1945 r: 
rekord 
światowy w biegu godzinnym przejeżdżając 
nd torze w Tule.36 km. 346 metrów. Druga 
kolarka rosyjska Sztachanowska z Leningradu 
zdawało by się typowo męskich sportów, jak'na*200 m. uzyskuje czas 13,7, którego nie po. 


uprawie wszystkie sporty 


irzebowałby się wstydzić żaden z naszych 
czołowych kolarzy. 

Spor! motocyklowy, 
sport, wymogający dużej 
ści omysłu również stał 
„radzieckiej, 
| Wśród moiocyklistek ZSRR wielką popular» 
ością cieszy się inżynier technolog Miesza- 
towa, klóra. na maszynie 350 ccm. uzyskała 
szybkość 157,6 km./godz. Dużą popularnością 
cieszy się. również drobniutka i pełna kobis- 
cości Tumanian. Tumanian na maszynie 250 
'ccm z przyczepką osiągnęła kilometrową «szyb 
kość 121,8 km./godz. Warto nadmienić, że 
yTumanien jest słuchaczką konserwatorium mu 
„,zycznego w klasie fortepianowej. 
| Do wielce popularnych sportów kobiecych 
nałeży w ZSRR pływanie i koszykówka. 

Wśród pływaczek największą popularnoś- 
iq cieszy się Alejszyna, która na liście mist. 
rzów ZSRR. figuruje już od 1930 roku. Alojszy. 
na na swym sumieniu ma ponad 100 wszech- 
; zkowych rekordów. Między innymi po- 
isiada ona rekord na 400 m. na wznok (5 m. 
56,6 sek:) ustonawiając go mając 28 łat. 

O klasie kobiecej piłki koszykowej w 
ZSRR przekonały wszystkich wyniki koszykarek ~ 
radzieckich na turneć po Francji. Rosjonki nia 
przegrały na nim oni jednego spotkania, a 
grały aż w siedmiu miastach Frańcji: «w Pa: 
ryżu, Strasburgu, Lionie, Niecei, Marsylii; Li. 
moge'u i w Brest. 

Listią wybitnych sporismensk radzieckich 
zamkniemy łyżwiarkami: Woronowa z Gorkij, 
Karelina ze Świerdłowska, lsakowa z Moskwy, 
Sielichowa z Leningradu, - królują tu niepo- 
dzielnie i sianowią najsilniejszy zespół kobiecy 
na świecie. 


niebezpieczny 


się sportem kobiəty 
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Sportowcy radzieccy 


też już myślę o Olimpiadzie 


„Sport“ katowicki donosi: „W. związ- | 
na arenie 


władze 
system 


międzynarodowej centralne 
sportowe 
klasyfikacji 


zawodników, co 


umożliwi 


łatwiejsze wyławianie talen- | we 


i na wyższym szczeblu komitety 


tów i odpowiedniejsze zróżniczkowanie ; przy rządach poszczególnych republik 


treningów i opieki nad sportowcami. 
Czynni sportowcy radzieccy dzielą się 


wprawadziły nowy |odtąd na 4 kategorie. 


Sportowe, miejskie, gminne, rejono- 


Jeszcze jeden mecz 


bokserski w niedzielę 


We wczorajszym numerze donokiliś- 
my o mającym się odbyć w. niedzielę 
meczu bokserskim Radomiak — ŁKS. 
Oprócz tego spotkania, jak się dowia- 
dujemy, w niedzielę odbędzie się jesz- 
cze drugi mecz z udziałem drużyny za- 
miejscowej. 

W lutym pięściarze Victorii rozegra. 
li mecz z repr. K, S. „Gryf“ w Hejhero- 
wie ponosząc porażkę, Chcąc się zreha 
bilitować Victoria sprowadza drużynę 
„Gryfu* na dzień 16 marca do Łodzi i 
rozegra mecz we własnej sali przy ul. 


Kilińskiego Nr 2 o godz. 16-tej. 

W drużynie Wejherowa wystąpią ta- 
cy Zawodnicy jak Miller w wadze mu 
szej repr. Okręgu, Bork w wadze pół- 
ciężkiej mistrz i repr. Wybrzeża i stary 
weteran boksu Chistowski i inni repre- 
zentujący dobrą klasę pięściarską. 

Drużyna R, K. S. „Victorii“ posiada 
utalentowanych zawodników jak Urzę- 
dowicz, Kubasiewicz, Zawadzki, Ratyń- 
ski, Stefaniak i Wasiak. 

Spotkanie tych drużyn zapowiada się 
interesująco. 


Ping-pongiści węgierscy nie przyjadą 


Projektowany mecz tenisa stołowego Polska 


—Węgry oraz międzymiastowe spotkania 
drużyn polskich z drużyną z Budapesztu nie 


dojdq do skutku, 


n 


W tych dniach Węgrzy 
skiego Związku Tenisa Stołowego pismo, w 
którym definitywnie rezygnują z przyjazdu do 
Polski, tłumacząc to brakiem wolnego termi- 
nu. 


Z życia DKS-u 


Walne zebranie 


Sekcja  Motorowa  Dziewia:skiego 
Klubu Sportowego powiadamia wszyst- 
kich członków Sekcji, że Roczne Walne 


motocyklistów 


w dniu 16 marca 1947 r..o godz. l1-tej 
w lokalu Klubu DKS-u przy ul. Nawrot 


Jez re 


78/ (0. 


Obecność członków ze względu na 


Zebranie członków Sekcji odbędzie się ł ważność Spraw, obowiązkowa. 


Prenumerata zł. 45. miesięcznie. 


adesłali do Pol- | 


decydują na podstawie wyników o zali- 
czeniu danego sportowca do jednej z 
czterech klas, 

Każdy. sportowiec będzie posiadał 
specjalną odznakę, zależnie do przyna- 
leżności do danej kategorii i kartę, na 
(której będzie wpisywać się jego sporto- 
we wyniki“: 


Kolarze przed sezonem 


W piątek dnia [4 marca br. o godz. 
20-ej, adbędzie się w lokalu własnym 
przy ul. ll-go Listopada Nr 30, przed: 
sezonowe zebranie członków Sekcji Ka 
larskiej K.S. Tramwajarzy. 

Stawiennictwo obowiązkowe! 


Z życia ŁKS-u 
Zapaśnicy irenuią 


Kierownictwo sekcji zapaśniczej ŁKS-u 

zawiadamia, że treningi odbywają się W 
szkole powszechnej przy ul. Południo* 
wej 8 w następujące dni: poniedziałki, 
środy i piątki od godz. 19.30. 


a = [4 
Uwaga, tenisiści! 
Łódzki Okręgowy Związek Tenisowy 
przeniósł swój sekretariat do lokalu K.S. 
Wimy przy ul. Armii Czerwonej 54. 
„Sekretarz Ł.O.Z.T., ob. Banasiak, nrzęs 
duje codziennie do godziny 19-ej. 
Treningi w hali sportowej Wimy od- 
bywają się w poniedziałki, środy i piątki 
od godz, 17-cj do 19-ej. 
IWTIEMYNYTUET 


CZYTAJCIE i OGŁASZAJCIE SIĘ 


w „GŁOSIE 
ROBOTNICZYM" 


najpopularniejszym dzienniku 
w województwie 
FEEBEO" FE LĄ 


Redakcja nocna 172-31. 
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a Oe e m E a a r A 
CENNIK OGŁOSZEŃ: Drobne ogłosz. po zł 10.— za wyroz (najmniejsze zł 100:—]. poszukiwanie pracy poszukiwanie rodzin po zł 5— za wyroz tnojmniejsze 50.— zł, ża milimetr szoal 
ty zł 20:— poza tekstem za milimetr szpalty zł 30,— w tekście, za milimeir szpalty zł 15:— nekrologi. — W numerach niedzielnvch | świątecznych — 50 procent drożej, 


